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o m i  Tufptfo t .  prezgdentó.
fh t.). P* Daszyński, s t a r y  p a r ­

la m e n ta r z y s ta  , b a r ć z o  s łu s z n ie  i ź  w  
m a łą  doz= i r o n j i  p o d u d s ł  o a e M ł  
w  j a k ie j ś  ro z m o w ie  w  S e jb  , z ® 
c z a s ie  sw o je j p r a k ty k i  ^ h v  OTX)_ 
a e j  n ig d y  je sz c z e  m e  w ad z ia i, ł b y  o p o  
ty< .a , k t ó r a  p rz e z  d w a , a  n a w e t  w ię c e j 
n i & i ę c y .  w  w y t r w a ły  SP03^ . ^ ^  
R z ą d  —  w c h w il i  .ego  u p a d k u  n i  
s n i^ ła  g o to w e g o  W d y d a ta  n a  p r e ­
m ie r a .  U o ż e  s ie  to  z d a r z .^  ty ,* o  
w  P o ls c e , g d z ie  n p .  o d p o w ie d z ia ł  i y  
m ą ż  S ta n u , jakim  j e s t  po<r W ite -  p i 
sze , że opozycja ma p ra w o  a ta k o w a ć  
R z ą d  i obalić go, a ró w n o c z e ś n ie  m o że  
n ie  m ie ć  S ą d n e g o  z g o ła  P ° z y ty ^ ® £ °program u państwowego dla o b j ^ a
rzaaow  w swoje ręce. W szystko to 

świadczy o bardzo niezdrowym 
3 e  rzeczy u na* i jeśli m rl& m m -  
te S z m  w Polsce m . słuzyc do stwa- 
n%  ia Łakich ibs o h a ln y c h  sy tu ac£ , 
j a k  ostatnio, to  zaiste lepiej, aby go 
zastąpić innym  systemem. _

N araz ił jednak  m usim y sie zado­
wolić położeniem takiem , jdkiem  oiio 
jest w  » ło j sweó śmieszności 1 —̂ po-

Wapr^mjer Grabski njfe ustąpił wsku- 
Lek wotum nieufności w Sejmie. 
Owszem nieparlamentarny jegc Rząd 
S  wcale niezłe parlamentarne po- 
wodz-eu, ■ Jedno jednak trzeba stwier­
dzić że równolegle z powodze nem 
kroczyła nieustająca krytyka Rządu, 
S T S n k m ę ta  w ramach r z e c z c ^ n  
srgamentów, ale chwytająca się środ­
ków kolidujących z prawdą i Prawem. 
Kto prowadzi! te podja zdy wiemy,

I dlatego onozycja, k tó ra  jest o ^ ) -  
udedzialna pośrednio za obalenie osta- 
;niego gabinetu powinna była ująć 
nic ja ty  wę w rece. . . .

Tym czasem okazało się, ze niem a 
m r po tem u an i program u, an i ludzt. 
•żyli dw u najbardziej niezbędnych 
tóyi lików  do objęcia władzy. Go b ie ­
lej! Zam iast, jak  przystało n a  opozy- 
;ję dochodzącą do steru  władzy, 
s-prnwadzić przer energiczne posunię- 
ńa nastó j w iary w  społeczeństwie, je- 
łtćśmy w przeciągu trzech ostatnicn 
in i św iadkarr. epizodów', które wpro- 
m  dzają nastró j niepokoju, K o m P »  
ią sytuację i u tru d n ia ją  jej rozwaąza 
ile T aki w ystęp p. P iłsudski eg 
w B e lw e d e i ze i szaibelkowe przem 
srienie jakiegoś oficera w Sulejów- 
cu — to  sę momenty, kłóryrn pow m  
10 przeszkodzić .W yzw olenie z a t R 
rpizody niew ątpliw ie w  pełm oapo-
jcdedzśalne. . __

K ilkadziesiąt godzin m terregnum  
fabinetowego nie pozwoliło zaś owoaj- 
nniej k ilkunastu  ludziom w Polsce 
irzesnać spokojnie dwu ostatm en n - 
k  niepokojąc ich snem o prem iero­
stwie. Deszcz nazw isk spadł e szp 
tzie nników  i z koluarów  s e jm o w y c h  
w szystko to  jest niezdrowe nienwa 
nam e, podgorączkowe i cho: obi iwe.

S y tuacja  bowiem w Jł°^SO0, ^ _ ni(i  
ęa skupienia. Nie jest cna Zła
względem ekonomicznym i 8lf,8P jI._ ,  
•zym! co w skazuje .hoćbl b jg g j  
landlowry z ub. m iesiąca i_ d o b r e -  
lomości z A m eryki o u z y s k a n i u  J^zez
las  drugiej transzy  pożyczki i-14 
wej. Tizeha tylko kosztynuowac vł

PrzeMeg przesileni! g^inetoioego.
Tel. wł. W arszaw a, 16. 11. gunzina 

18-a m in. 30. O god zinie 12-ej w  po­
łudnie zebrał się klub Polskiej P artji 
Socjalistycznej i obradow ał do gouz* 
16-tej. Na konferencji tej postanowio­
no wziąć udział w gabinecie koalicyj­
nym, ale uzależniono to od trzech wa­
runków , a m ianowicie: od wpływu na 
skład osobowy gabinetu, od program u 
gabinetu, k tóry  m a wziąć za główny 
swój cel zaham ow anie przesilenia go 
spodai czego, i od zatrzym ania ustawo- 
dawsi wa socjalnego.

W iadom ości te stw ierdzają, że Pol­
ska Partja Socjalistyczna godzi się na 
nłwo”zen-e koalicji i że nowy gabinet 
będzie istrtrie koalicyjny.

O god:z. 16-tfcj popoł P an  Prezydent 
W ojciechowski przyjął ponownie pre­
zesa Związku Ludowo - Narodowego^ 
posła Głąbióskiego, z k tórym  oma­
wiał kw estje programowe, jak  ró­
wnież poruszył kw estje personalne.

W ieczorem odbyły się dalsze kon­
ferencje pomiędzy przedstawicielam i

poszczególnych klubów  w sprawach 
program owych. Na pozny wieczór są 
icszcze zapowiedziane niektóre wizy­
ty  w  Belwederze. Po tych wizytach m a 
być m ianow any nowy prem jer. Przy­
puszczają, że nominacja p rem jera n a ­
stąpi około północy.

W  ku lu a rach  sejmowych wymie­
n ia ją  jako kandyatów  na stanowisko 
prezesa ra a y  m inistrów  M arszałka 
Sejmu, p. R ataja, b. m in istra  Smólskie- 
go i  m in istra  Skrzyńskiego, .przeciw 
i ej ostatniej kandydaturze wypowiada­
ją  się atronnictw a, k tó re  reprezentują 
opinję dzielnic zachodnich. Nie jest 
wyłączone, że s tan !e się znowu a k tu a l­
n a  kandydatu ra  pr«zeaa k lubu  chrze­
ścijańsko - aem okratycznego, posła 
Chacińskiego, k tó ry  we w torek rano  
wnaca z B ukaresztu dó W arszaw y

Nr jpraw dopoaobniej jednak n a  sta­
nowisko prem jera zostanie w ysunięty 
kandydat ugrupow ań środkowych, mo 
żliwe naw et, że z Narodowej P a rtji 
Robotniczej, jak  np. pp. Chądziński i 
vrojewoda pomorski, p. W achowiak.

SEJM BEZ AMPKJł hrLADZY
W a r s z a w a ,  l a  U. (A. w i  Marszalek 

Sejmu Rataj oświadczył przedstawicielom prasy, 
iż cliatakterystyczuem dla ubecnego przesilenia 
jest, iż nikt wyrainie nie dazy do wiadzy. Sa­
dząc z dotychczasowego przebiegu nie jest wy­
kluczone, Iż koncepcja gabinetu pariame jtarne-

go może się nie powieść, należałoby tedy do­
prowadzić na terenie sejmowym do stworzenia 
możliwie szerokiej podstawy dla gabinetu facho­
wego. Marszałek Rataj oświadczył lównież 
kategorycznie, że nie podejmie sl? misji utwo­
rzenia rządu.

O SPOKÓJ W KP4JC-
W a r s g a w a ,  16. U. (A. W.) Dziś po 

połudmu odbyło się plenarne posiedzenie pełnią­
cych obowiązki ministrów w czasie przeiścio- 
wym • Na posiedzeniu mi.iiste- Raczkiewicz re­
ferował sytuację w kraju, oświadczając, że w

kraju panuje spokój. Jednak w interes.e ogól­
nym leży. aby w czasie przesilenia zachowano 
dalszy spokój. Zwrócił się również do człon­
ków gabinetu, aby nie wydawali zarządzeń, kto- 
reby mogły Wy wołać niepokój.

ZaR£ADZEN!4 o c h r o n n e*
W a r s z a w a .  16. II- (A- W.) Na zapyta­

nie dziennika, zy oświadczył pełniący obowiąz­
ki premjera minister Raczkiewicz. że wydano 
pewne zarządzenia natury policyjnej, których

wymagała obecna sytuacja, cofnięto natomiast 
niektóre zarządzenia natury wojskowej, wyda­
ne W nocy z dnia 14. na 15. b. m. na skutek 
intei wencji kilku posłów.

partja ta przyłączy się do koalicji, to niewąt­
pliwie odegra w przyszłości wielką rolę. Spo­
dziewają się, że komuniści uzysgaja 30 manda­
tów albo nawet więcej.

Z listy polskiej z okręgu mórawsko-ostraty­
skiego wybrano prezesa Zjednoczonej listy pol­
skiej p. Dra Wolffa, który będzie pierwszym 
przedstawicielem mniejszości polsUej w parla­
mencie czechosłowackim,

P r a g a ,  16. 11. (Pat.) Dziś rano ogłoszo­
ne zostały niektóre wyniki urzędowe wyborow 
do sejmu czechosłowackiego. W okręgu wy­
borczym Morawska Ostrawa z listy Nr- 10 pol­
skiego związku na,odowo-robotniczego wybranj 
: stal dr- Leon Wolff, adwokat z Fiysztadtu, 
który otrzymał 29 889 głosów.

Di- Leon Wolff pierwszy poseł polski w sej­
mie czechosłowackim urodził sir w roku 1883 
v Bogumlme, jako syn robotnika kolejowego- 
Ukwńtzył up gimnazjum Polskiej Macierzy Szkol­
nej w. Cieszynie i uniwersytet w Wiedniu. Po- 
zate™ siudjowął również w Pradze Po pov ro­
cie na Śląsk dr Wolff zorganizowął związek 
katolików śląskich, którego był prezesem i przy­
czynił sir znacznie do stworzenia wspólnego 
frontu polskiego na Śląsku.

Pozatem z okresu Morawska OsTrawa je­
den mindat uzyskała niemiecka partja naroao- 
wa, te den mandat niemiecka partja tobotnicza 
socjal-demokratyczna oraz jeden mandat nie- 
mfceka ar™  ludowa chrześcijańskich socjali­
stów. Komuniści uzyskali 2 mandaty, p rz y ozem 
z listy komunisty ji-nej wybrany zastał Polak- 
komunlsta K aro l Śliwka., Niemiecka partja ro- 
botrdcza socjalne-narodowa uzyskała Jeden man­
dat.

Ognik sg to r to  czerisosłoostkici!.
ZWYCIĘSTWO POLSKIE*

Tel. wł. P r a g a ,  16- 11- Dotychczasowe
w yniki wczorajszych wyborów do obj dwu izb 
ustawodawczych ̂ zeskostowacKicli wykasują, że 
dotycnczasrwe partje koalicyjne poniosły bar­
dzo poważne straty. W szczególności socjaliści 
I narodowi-demokraci stracili w licznych okrę­
gach poważne ilości mandatów poselskim,. Naj­
bardziej charakterystyczna jest to. że komuni­
ści z wszystkich okręgów wyszli zwycięsko, a 
w samej Pradze zajęli trzecie miejsce pod wzglę­
dem ilości zdobytych głosów. Ob aw ten Wy­
wołał duże zaniepokojenie wszystkiej stron­
nictw, szczególnie prawicowych, które widzą
w tern groźny prognostyk dla Czecnostowacjl.

Również mniejszości narodowościowe zdobyiy 
poważne ilości mandatów' W kotach politycz­
nych wprawdzie przypuszczają, że uda się U- 
trzymać przy życiu dotychczasową koalicję, z 
drugiej strony jednak podkreślają, że rząd spotka 
się z tak silną opozycją, że jakakolwiek owocna 
działalność jego wydaje się wykluczoną, 

Według dotychczas znanych cyfr katolicka 
partja ludowa wj kazuję pewien przyrost gło­
sów, narodowi socjaliści zdołali zatrzymać na- 
ogół dotychczasowy swój stan posiadania, po­
dobnie jak i agrarjusze. Znaczną ilość głosów 
i mandatów zdobyia nowa partja t. zw. ręko­
dzielników, na której czele stoj Straczky. 0  Ile

ki wysiłek prem jera Orubskaf?©, u trzy­
mać jo  m  tej sarniej stopie co dotyćh 
c*afa i nie dać zmarnow ać owocuw diwn 
letniego gabinetu doibrej wioli i ozy-. 
stycU ręk.

I  dlatego P an  Prezydent Rzplitej 
nie powinien zważać n a  chory Sejm i 
destrukcy jna opozycję, ale w in tere­
sie dobra P a ń s tw a  i  rozpoczętej je g o  
napraw y oddać władzę z  'Townotetn 
tym  czynnikom, ktńrycb jak się oka­
z u j e ,  n ik t w dzisitjsizej J n /a l i  nie 
potrafi zastąpić.

r a myśl, ten postu la t wysuwa &ię z 
nieodpartą, siłą  z szerokich m as społe­
czeństwa, k tó re  w idzą już w tra ecim 
dn iu  przesilenia, że straciły  wiele, a  
nie zyskały niczego. Społeczeństwo u- 
fa autorytetow i P ena  Prezydenta 
Rzplitej i z  ufnością o d d a je  w jego rę ­
ce rozstrzygnięcie! Woli ono jnteć ga­
binet zaufania  Głowy Państw a niż 
garstk i kap italistów  niem ieckich lub 
niedowarzonych demagogów z  bozponc - 
graroo wego Sejm u.

Szczury i myszy
t e j l

-fana jęszrze pr*m u ojną 
z t  swef sKutc -znosci i na­

grodzona wielkim medalem złotym na wystawie 
w Wiedniu

Pasm A. Zu m M
w Rawie Mazowieckiej

Uwaga: Nieszkodliwa dla zwierząt acmowycl.
i ptactwa. 3944

Zamówienia wysyła »ię pocztą za za.iczeniem.
Ządit we ggiyŁ.LIeh aplekieh I »khUieh npteeznyeh.

DOOKOŁA SPRAWY GENERAŁA CZDCLA. 
GEN. CZIKIEL UŁASKA WIONY. — ILE DOSIA 
NIE ADWOKAT DR. KLIMECKi ZA OBRONĘ 

GENERAŁA CZIKLA?
le i. wl. W a r s z a w a .  16. U. W związku 

z  wyrokiem Sądu wojskowego w oprawie zajść 
listopadowych zasądzony został, jak wiadomo, 
ty ły  dowódca okręgu korpusu nr. 5 w Krako­
wie, gen. Józef Gzikitd na 3 miesiące twierdzy. 
Zasądzony odbył karę w twierdzy w Stanisła­
wowie, gdzie odsiedział połowę kar" do dnia 
14. b. m. W dni® tym na skutek otrzymanego 
ułaskawienia z kancelarii cywilnej P. Prezyden­
ta Rzeczypospolitej zostai wypuszczony na wol­
ność, p.-zjczem umorzono mu skutki karne za­
sądzenia.

Jak sic dowiadujmy, Trybunał Wojskowy, 
któty w kwietni b. r. sądził sprawę gen. Czi- 
kia. załatwił w tych dniach pismo tego w spra­
w a  nregulc urania wysokości honorarium, r z e ź ­
nego jego obrońcy adwokatowi Dr. Klimeckie- 
mu. Gen. Czikiel nie moą^c dojść do porozumie­
nia 00 do hom rarum  ze <=wym obrońcą kióry 
« d a  od swego klienta kilkrnaście tysięcy zt- 
zwrócił się zgodnie z procedurą wojskową d-
W  -:,r' iCZąceE0 W czesnego Trybunatu puł- 
kownika korpusu sądowego dr- Dąbrowskiego o 
ustalcie  honorarium obrońcy. Trybunał przy­
znał Dr- Klimeckiemu kwo.? 3000 zł- za zastęp­
stwo prawne generała Cziklela.
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IftUSSOLINI RZĄDZI ENERGICZNIE 
WŁOCHAMI-

R ada m inistrów  zatw ierdziła pro­
jek t ustaw y nadaw cy M ussoliniem u 
szerokie pełnom ocnictw a w dziedzinie 
adm in istr. Żaden projekt ustaw y nie 
może wejść pod obrady parlam en tu  
bez specjalnego zezwolenia M ussolini- 
ego. M ussolini m a prawo m ianow ania 
i udzielania dym isji m inistrom .

Kto zagraża życiu lub wolności 
arem jera  włoskiego bidzie k arany  wię" 
zieniem dożywotnym. Za obrazę sło­
wną, lub w piśm ie prem jera lub mini 
s tra  przew idyw ana jest k a ra  do 30 
miesięcy więzienia.

NOWV PROCES DAUDETA.
/  P  a r  y ż. 16 11. (PAT). Jak  donoszą, 

pisma, Leon D audet postanow ił apelo­
wać. U w aża on, iż proces jego w są­
dzie przysięgłych u jaw nił szereg no­
wych faktów , które w ym agają całko­
witego w yśw ietlenia.

WYNIKI WYb ORÓW.
P a r y ż .  16 11. (PAT). „Journal"  

donosi z T eheranu: W ybory do kon­
s ty tu an ty  perskiej m iały przebieg spo­
kojny. W szystkie prow incje wypowie­
działy się za uznaniem  obecnego szefa 
rządu  Riza K hana, którego naród p ra ­
gnie m ieć nadal szachem

Po odbytej paradzie generał Mor- 
tesa K ahn głównodowodzący wojsk 
w T eheranie zawezwał im ieniem  arm ji 
Riza K hana do objęcia tronu. Cała 
p rasa  w ypow iada się bardzo przychyl­
n ie o now ym  szachu.

D a r m s t a d t .  16 11. (PAT), Wybo­
ry  prow incjonalne okazały znaczne 
wzm ocnienie się party j lewicowych.

L o n d y n  (Aw.) W yniki wyborów 
do sejm u australijsk iego  w ykazują 
porażkę part ji robotniczej i zwycię­
stwo stronnictw  um iarkow anych oed 
przyw ództw em  obecnego p rem jera 
Bm ce.

POPISY P. KORFANTEGO.
W a r s z a w a .  16 11. (PAT). Komi­

sa r ia t Rządu n a  m st. W arszaw ę ko­
m unikuje, iż u p a tru jąc  w rycinie pod 
ty tu łem  „W ileńska spraw iedliwość", 
zamieszczonej w Nrze 315 z d a tą  16 li­
s topada 1925 r. czasopism a p. nazwą, 
„Rzeczpospolita" cechy przestępstw a 
w art. 154 K. K. przewidzianego, po­
ciągnął do odpowiedzialności karnej 
redak to ra  wyżej wymienionego czaso­
pisma.

NIEUZASADNIONE PRETENSJE-
L w ó w ,  16- 11. (A W.) „Diło‘‘ donosi, że 

12- bm- delegaci szkolnictwa ukraińskiego w Ma- 
lopolsce i na Wołyniu w towarzystwie postów 
ukraińskich zostali przyjęci na audiencji przez 
•ninistra oświaty Grabskiego. Domagali się oni 
łdwotania okólnika lwowskiego i łuckiego kura­
torium w sprawie obowiązkowego nauczania 
historii i geografii po polsku w szkołach ukraiń­
skich. Po godzłnnej konferencji minister Grab­
ski oświadczył, że rozporządzenie to jest zu­
pełnie zgodne z prawem, zmienić go nie można 
I dlatego niema mowy o odwołaniu okólnika.

P. P r e z y ie n t  R zp g . p o w ie rz y ł r rr r is tro w i
S k rz y ń sk ie m u  m is ie  u tw o rz e n ia  rzędu .

W a * s z a w  a, 17.11. (Pat.) Godz. I powierzył misję utworzenia gabinetu I granicznych, p. Ale^sand-owi Skrzyń- 
0,36. Pan Prezydent Rzeczypospolitej' tlotychcmsowem mimstrow: spraw z a -' skiem.

WIN. SKRZYŃSKI DO PRASY.

Teł. wł. W  a r  s z a w  a, 17, U . Godz. 
1-a min. 15. P an  P rezydent R zplite; 
powierzył m isję tw orzenia gabinetu 
posłowi Stanisław ow i Grabskiem u, 
k tóry jednak wobec sprzeciw u Pol­
skiej P artji Socjalistycznej zrzekł się 
tej m isji.

Wobec tego P an  Prezydent powie­
rzył misję tw orzenia gabinetu m ini­

strow i A leksandrow i S krzyńsk iem u, 
Wobec tego P an  Prezydent powie- 
n ister Skrzyński przybył do klubu 
spraw oaaw ców  parlam en tarnych  i o- 
świadczył, że we w torek od samego 
ra n a  rozpoezr e rokow ania z przedsta­
w icielam i klubów sejm owych celem 
stw orzenia rządu  parlam entarnego, 
k tó ry  chce jak  najprędzej stworzyć.

PRZEBIEG WYPADKÓW.
Tel. wł. W a r s z a w a , .  17 11. O go­

dzicie 4-ej prezes Zw iązku Ludowo- 
Narodowego, pos. G łąbiński poinfor­
m ow ał P ana  P rezydenta Rzeczy pospo­
litej o sytuacji w Sejmie. O godz. 5-ej 
udał się do Belw ederu poseł Barlicki, 
k tó ry  przedstaw ił P rezydentow i W oj­
ciechowskiem u przebieg obrad swego 
klubu  i  zaznaczył, że Polska Paxłja 
Socjalistyczna zdecydowała się wejść 
do koalicji i wyłoniła specjalna komi­
sję celem sprecyzowania swoich wa- 
i  linków. P. B arlicki podkreślił nadto, 
że klub jego przyw iązuje wagę do ry ­
chłego zlikw idow ania przesilenia, a 
o ile to nie nastąp i, ogłosi publicznie, 
czyje in tryg i przew lekają je i u tru d n ia  
ją  sytuację.

Po B arlickim  P an  Prezydent Rzpł- 
tej p rzyją ł posłów S tan isław a Grab­

skiego z Zw. Lud.-Nar., Stolarskiego i 
Poniatowskiego z W yzwolenia.

W ku luarach  sejmowych krążyły 
tym czasem  rozm aite pogłoski co do 
osoby przyszłego prem jera. Pogłoska 
o ew entualnej kandydaturze z łona 
Narodowej P a rtji Robotniczej zdaje 
się obecn‘e n ierealna. W  razie niedoj- 
ścia do sku tku  gabinetu  p a rlam en ta r­
nego mówi się o możliwości gabinetu 
pozaparlam entarnego z m inistrem  
Skrzyńskim  jako prem jerem  i m in i­
strem  K larnerem  jako m in istrem  
skarbu.

Poza tem i nazw iskam i w ym ieniani 
są  jeszcze prezes G łąbiński, S tanisław  
G ranski, Leon P luciński, b. m in ister 
sprawiedHwości M akowski, M arsza­
łek Senatu  Trąm pczyński i inni.

ODWOŁANY SEJM.
Tel. wł. W a r s z a w a ,  17. 11. W torkow e posiedzenie p lenarne Sejm u zo­

stało odwołane.

Czarno giełdo oodrgr Bank PoUHi i złotego
STWORZONYCH WYSIŁKIEM CAŁEGO NARODU.

PRZED KONGRESEM ML- WSZECHPOLSKIEJ.
W a r s z a w a ,  16. 11. (Tel. wł.) W dn. 22„ 

23. i 24- listopada r. b odbędzie się w Warsza­
wie III. Kongres Zw. Akad- „Młodzież Wszech- 
poiska“. W kongresie wezmą udział delegaci 
wszystkich polskich środowisk akademickich: 
Warszawy Lwowa, Poznania, Krakowa, Wilna, 
Lublina i Cieszyna-

Otwarcie kongresu poprzedzi nabożeństwo w 
kościele P. P. Wizytek w niedzielę dnia 22. listo­
pada o godz. 10 i pół rano z kazaniem ks. posła 
Nowakowskiego. W przeddzień kongresu, dnia 
21. listopada, odbędzie się ostatni ziazd obec­
nej rady naczelnej „Młodzieży Wszechpolskiej" 
Rada naczelna uchwa'' w formie ostatecznej 
projekt nowel redakcji deklaracji programowej i 
nowego statutu Związku oraz przyjmie do wia­
domości sprawozdanie sekretarza generalnego 
p. Janusza Rabskiego, które będzie wygioszdne 
U kongresie.

Obrady zjazdu rady jak i kongres? otworzy 
prezes rado f>i Edward Mnszalsk!

Tel. wł W a r s z a w a ,  17. 11. Pod prze­
wodnictwem prezesa Banku Polskiego, p- Kar­
pińskiego odbyła się wczoraj konferencja dy­
rektorów banków, należących ćo izby rozra­
chunkowej. Prezes Karpiński zakomunikował 
zebranym pomyślną wiadomość o dalszem po- 
myślnem kształtowaniu się bilansu handlowego 
Polski w kierunku przewyżki eksportu nad im­
portem. Nadwyżka październikowa w kwocie 
51 milionów złotych wraz z nadwyżką wrześnio­
wą w kwocie 36 miljonów wykreślają wyraźnie 
linie aktywności naszego obrotu towarowego 
z zagranicą.

Mimo tego pomyślnego układu bilansu han­
dlowego zapotrzebowanie walut, skierowane do 
Banku Polskiego wciąż przewyższa dopływ wa­
lut. Uwzględniając nawet kupno walut na spła­
tę zobowiązań nie da się uzasadnić zjawisko de­
ficytowego obrotu walutowego w bankach czem 
innem, jak tylko fatalnym nastrojem szerokich 
warstw ludności, wymieniających gotówkę zlo­
tową na dolary.

Prezes Karpiński uważa, że na uspokojenie 
szkodliwych prądów muszą oddziaływać same 
banki, do których są skierowane masowe żąda­

ni? akupu obcych walut Gdyby banli odma­
wiały wykonywania zleceń waluło™ych nieu­
sprawiedliwionych potrzebami gospodarczemi, 
oddziaływując równocześnie na klientelę w kie­
runku pożądanym, to niewątpliwie skarbiec Ban­
ku Polskiego doznałby wielkiej ulgi.

Uczestnicy zebrania jednogłośnie wypowie­
dzieli się za jak najściślejszemwspółdzialaniem z 
Bankiem Polskim, przyczem stwierdzono również 
jednomyślnie, że los biletów zlotowych Banku 
Polskiego, emitowanych w granicach jego sta­
tutu, jest najzupełniej zapewniony, zaś znaczne 
wahania kursu wywołały zjawiska czasowe.

Banki oświadczyły dalej, że już podjęły ini­
cjatywę w kierur.Ku pożądanym dla Banku Pol­
skiego i że organizują specjalnie w tym celu 
powołane komisje banków, które działając na 
gruncie placówek giełdowych w całym kraju, 
będą w stanie wspólnie z Bankiem Polskim cał­
kowicie opanować sytuację walutową.

Na tem samem zebraniu silnie potępiono dą­
żenia warstw przemysłowych i handlowych do 
ruchomej skali cen w zależności cd kursów 
giełdowych, nie odzwlerciadlających istotnego 
stanu rzeczy.

REALIZACJA POŻYCZKI AMERYKAŃSKIEJ DLA POLSKI.
Tel. wł. Warszawa, 16. 11. W  dniu 

upadku  gabinetu prem jera G rabskie­
go w iceprezydent B anku Polskiego, p. 
dr. Feliks MłynaTski, bawiący obecnie 
w W aszyngtonie zawarł umowę z zna- 
nem kemsorejnm ftnansowem Dillona 
w sprawie realizacji drugiej transzy 
pożyczki zagranicznej w  wyrokości 22.5

miljonów dolarów. Wypłacenie tej 
kwoty nastąpi w  najbliższym czasie. 
Nadto donoszą, że tak samo rokowa­
nia dra Młynarskiego w snrawte uzy­
skania dalszej pożyczki dolarowej ma­
ja bardzo poważne widoki pomyślnego 
zakończenia.

50 MILJONÓW NADWYŻKI EKSPORTU NAD IMPORTEM.
Tel. wł. Warszawa, 16. 11. B ilans 

handlow y za m iesiąc październik rb 
zam yka się sum ą 131 m iljonów zło-, 
tych po stronie eksportu  a kw otą 30

m iljonów  złotych po stronie im portu- 
N adw yżka eksportu  nad im portem  w 
październiku rb. w ynosi zatem  51 m il­
ionów złotych.

BILANS BANKI1 POLSKIEGO-
Tel. wł- W a r s z a w a ,  17- 11. Bilans Ban­

ku Polskiego z dnia 10-go listopada rb. wyka­
zuje w dalszym ciągu zwiększenie zapasu złota 
o 129 000 złotych, Zapas walut i dewiz zmniej­
szył się o 7 miljonów złotych netto- Portfel 
wekslowy zmniejszył się o 10 miljonów, pożycz­
ki zabezpieczone papierami o 3 miljony złotych- 
Suma zdyskontowanych paierów krótkotermino­
wych zwiększyła się o drobną kwotę 25 OOP zlo- 
tych-

Wzrosły zaliczki reportowe o 1 miljor oraz 
zobowiązania walutowe i repcrlowe n 13 miljo­
nów złotych. Rachunek ż y r o w r i inne zobowią­
zania zwiększyły się o 8 miljonów, a obieg 
biletów bankowych zmniejszył się o 20 miljo­
nów złotych- Przyjęty natomiast do zapasów 
Panku s:,an monet srebrnych i bilonu zwiększył 
się o 8 miljonów w złotych- Inne pozycje nie 
wykazują większych zmian.

Kiedy nadeszła wiadom ość o ten*, 
k luby Polskiego S tronnictw a Ludow e­
go P iast i Chrzęść. D em okracji w ysła­
ły listy  do Marsza łka Ra ta ja  z prośoą
0 zwołanie konferencji przedstaw icieli 
stronnictw , k tóre się wypowiedziały; 
za koalicją w celu stw ierdzenia, k tóre 
kluby w chodzą w sk ład  tej koalicji.

 ooooooo-----
)

ZARZĄDZENIA MIN- KLARNERA.
Tel. wł. W a r s z a w a ,  17. 11. Ministerium 

skarbu poleciło urzędom skarbowym, by płat­
nicy, którzy do dnia 20-go listopada rb. wpłacą 
przynajmniej jedną trzecią część podatku obro­
towego za pierwsze półrocze 1925 r., nie byli 
pozbawieni prawa korzystania z dalszych ra­
talnych wpłat w terminach do 10-go grudnia rb,
1 do 81. stycznia 1926 r.

Minister Klarner po objęciu kierownictwa 
ministerium skarbu zwiócil się do prezydentów 
izb skarbowych o bezzwłoczne wydanie z?rzą­
dzeń, by obecne pizesilenie rządowe w niczera 
nie osłabiło owocnej działalności władz i urzę­
dów skarbowych i wyraził przekonanie, że urzę­
dy skarbowe w zrozumieniu konieczności skar­
bowych dołożą wszelkich starań celem zabez­
pieczenia państwu należytych wpływów z dania 
publicznych.

NOWY PREZES PąO. 
Tel. wŁ Warszawa 16. 11& ?au pre 

zydent Rzeczypospolitej nodntsal no­
minację dra Emtla Schmidta na pro- 
ze&a Pocztowej Kasy Oszczędności. 

KURS DOLARA.
Tel. wł. Warszawa, 17. 11. W po­

niedziałek notow ano dolara w godzi­
nach rannych 7,05, później, 6,80.

z  PROCESU STEIGERA.
Teł. wł. Lwów, 16. 11. Rozpraw y w  

proceste przeciw Setgerowi, sprawcy; 
zam achu n a  P an a  P rezyden ta Rzplttej, 
badał obfitu ją w przeróżne sensacjo,
I tak  dzisiaj jako sensację przyjęto n- 
chwałę Trybunału , aby zwrócić się dot 
konsu latu  polskiego w W iedniu, k tó ry  
m a D o sia d a ć  d o w o d y ,  że S toigrr z n a n y  
jest dobrze w kom urństyą jm oh  ko­
łach wiedeńskich w śród których graj 
dużą  rolę.

Obrona uciekła się ho nowego t r i ­
ku, żądając w ezw ania n a  świadków  
n iejakich Schneidrą, L auba t f ta  .po 
ra , k tórzy m ają  z-eznać, że do D ram y 
w' k tórej aresztow ano Steigena wpadŁ 
nagle jak iś mężczyzna obrócił i/ła a e a *  
n a  d ru g ą  stronę, zm ienił kaipeluaz r. 
następnie uciekał dalej. Sensacją ró w  
nież było odczytanie ak tów  Olszań- 
skiego. A kta te  są niekom pletne. OL 
szański zeznał, że przekroczył grsnflr 
cę, ponieważ dokonał zam achu tak 
Prezydenta Rzplitej Polskiej. D ałef 
b ra t św iadka T-oedlowej potwierdził w  
zupełności zeznania swej siostry.

Śląski Urząd Wojewódzki rozpisuje
;zem

Konkurs
na posadę zarządcy Zakładu dla umysłowo-ctoi 
rych w Lublińcu, z uposażeniem służbowym grw 
pi VIII urzędników państwowych-

Posada nadaną będzie prowizorycznie m,' 
przeciąg jednego roku, poczem nastąpić może 
stabilizacja- Podania zaopatrzone w óowodj 
nieprzekroczonego 35 roku życia, obywatelstw* 
polskiego, ukończonych studjów, fachowego wy­
kształcenia w dziedzinie administracji majątków 
lub podobnych Zakładów, znajomość księgowo­
ści gospodarcze9 i kasowej, nfenagannego do­
tychczasowego prowadzenia się oraz w krótki 
życiorys, wnosić należy do Dyrekcji Zakładu <Ba 
umysłowo-chorych w Lublińcu do końca grud­
nia br-

K a t o w i c e ,  dnia 13- listopada 1926 r.
WOJEWODA:
B ilsk i mp>



Mówi się, że iy re k to r  B anku Pol­
skiego, p K arpiński obalił gabinet p. 
Grabskiego, oam aw iając im erw encji 
b a  giełdach dla podtrzym ania złote­
go. Być może, iż był to beąposrec n i 
powód ustąpienia, p. Grabs lepo. •'<r® 
jest jednakże wykiuczonom, ze poza 
odmową, interw encji p. K arpińskiego 
m ieści się cały szereg in tryg  tych sier, 
k tóre p ragną  dew aluacji złotego. 
Is tn ie ją  przecież takie koła w Polsce, 
kióre inflację i dew aluacją złotego p ia  
gną „prowadzić w arsztatj pracy . Isi 
b rak  ich i n a  Śląsku, gdzie naw et 
chcieli stworzyć „zastępczy pieniądz 
śląski", bo rzekomo p ie m ę a z r me by- 
lo n a  w ypłatę robotm kpw  M e udał 
się rom ysł założenia nr. b ląsku  a- 
b ryki pieniędzy", » ’ sprzęci § 
m u rząd  Grabskiego — to tez ze Slą 
ska  rozpoczął się gwałtowny a  a 
p. Grabskiego. Gazety P- Korfantego 
nie przebierały w środkach, s a d z i ł y  
do poziomu i gustów komum stycz- 
nych w walce z p. Grabskim.

Mówiło się, że przem ysł śląski za­
żądał od p. Korfantego obaK m a rządu  
Grabskiego, i tern tłómaczyło ę 
w zględność i niewybrednosc pism  Kor 
fantego. Ale to są tw ierdzenia, n a  kto 
rc niem a bezpośredniego dowodu, j  
Z resztą byłoby trudno o tak i dowód, 
gdyż p. K orfanty zwykle nie spom ada 
się - tego, jakie otrzym uje od baro­
nów kopalń i h u t zlecenia jaolityczne.

W  każdym  razie odmowne stano­
wisko B anku Polskiego w  spraw ie in ­
terw encji było za m ałym  powodem 
do ustąp ien ia  p. Grabskiego, Były pre- 
rr i er G rabski za wieh sobie narobił 
wrogów, b iczem ?  Swoją uczciwością. 
On pierwSzy zaczął oczyszczać cia­
ło Polsk i z różnych pasożytów, w am ­
pirów  i aferzystów. Zaczął ud Polskie­
go B anku Gosp. Krajowego we Lwo 
v >  przez długie miesiące cichą sta­
czał w alkę z P. K. O., aż wreszcie ją  
ruszy ł publicznie. Ostatnio dobie-a] 
sie do „interesów " p. Korfantego. Po­
woli byłby G rabski przetrzebił i oczy­
ścił życie gospodarcze z różnych paso­
żytów. Poiitykat kredytow a państw o­
wych in s ty tu c ji stanow iła jedno pa­
smo skarg  polskiego kupca, polskiego 
przem ysłowca 5 ro lnika. K redyty o- 
trzvm yw ali często nie-Polacy, ludzie 
ni ;rnz wrogo usposobieni d la  Państw a

polskiego. Polacy, polskie przedsię-! 
niorstw a nie mogły w ykołatać ża- ‘ 
dnego kredytu , lub otrzym ywały n a j­
wyżej drobiazgi. K redytam i z insty tu- 
cyj rządowych żywiły się tylko jedno­
stki I n a  co zużyw ały te kredyty? Czy 
na sław ne „ożywienie w arsztatów", by 
robotnik m iał pracę? Bynajm niej! 
W szak k reay t z insty tucyj rządowych 
uzyskany przez p. Korfantego w sa ­
mie około m iljona złotych zużyty zo­
sta ł na  gazety, k tó re  zwalczały Rząd 
i zohydzały Polskę wobec zagranicy, 
oraz na fabrykację wódek „Pol- i Gór- 
nosprytu"! Ćzy to było celowe zużycie 
pieniędzy z kas rządow ych? P. Kor­
fanty jedną rę k ą  b ra ł kredyt, a  d ru ­
gą bił Rząd. Ta m etoda najlepiej go 
charakteryzuje, przyczem podnieść na  
leży niebyw ałą bezczelność jego gazet, 
k tóre rządow i Grabskiego przypisy­
w ały „złam anie ta jem nicy bankow ej" 
i „podkopanie zaufan ia  do ban­
ków". Tajem nice bankow ą zniosły rzą 
dy zaborcze podczas wojny, kiedy za­
rządziły, że banki zabowiązane są in­
formować w ładzę naw et o depozytach. 
W teoy p. K orfanty był posłem w Ber­
linie, lecz swej m ądrości w tym  kie­
ru n k u  nie ujaw nił. Dopiero teraz ga-

0*3 jego n ap ad a ją  na  rząd  i  „ludzi" 
Grabskiego, że u jaw niły  się kredyty, 
jakie K orfanty pobrał wbrew przepi­
som w ew nętrznym  danych iiisty tu- 
cyj. Obecnie p. K orfanty trjum fuje z po 
wodu upadku  Grabskiego, bo spodzie­
w a się, że nie uja»vnią jego poczyna­
n ia  i p rak tyk i w dziedzinie przemy- 
słowo-finansowej. Na szczęście, co 
podnieść należy,, polityka Korfantego 
nie je st po lityką Chadecji, a poli­
ty k a  Chadecji n ie jest polityką 
K orfantego, że rozum niejszy odłam  
Chadecji w przyszłości nie będzie 
popierał dziwacznej nieraz poli­
tyk i gospodarczej Korfantego.

Takień „K orfantych" jest wiecej w 
Polsce. Oni razem  staczali z Grab­
skim  zaw ziętą walkę. Nie można przy­
puszczać, że chodziło im  o u trzym a­
nie złotego, przeciwnie, chodziło im  
raczej o Obniżenie jego wartości. No­
wy Rząd, obojętnie kto stanie na  jego 
czele, będzie- m usiał naw iązać bodaj 
w części, do zagranicznej Do’ityki 
Grabskiego, aby nie zm arnować jego 
w ysiłków  o uzyskanie zagranicznych 
kredytów , bez których gospodarstwo 
Polsk i obejść się n ie może.

8 szkolnictoie sowlecWem słów kilko.
(j. t-) W przekupnej prasie zagrani­

cznej, Sizczególnie niemieckiej, s ta ra  
się rosyjski rząd. sowiecki przedstaw ić 
w różowem świetle stosunki rosyjskie. 
Nie żałuje on także pieniędzy n a  kosz­
towne książki, trak tu jące  o tym  przed­
miocie, a będące stekiem  bezczelnych 
kłam stw , jak  np. świeżo wydane o Ro 
sji studjum , — które nap isał n ie jak i 
Bauer, D. pułkow nik sztabu general­
nego arm ji niem ieckiej.

Mimo to europejska optnja publicz­
na  nie daje się zbyt łatwo w  błąd wpro 
wadzić, bo z drugiej strony odzyw ają 
się głosy ludzi praw dom ównych, któ­
rzy zwiedziwszy Rosję pod rządam i 
sowietów, piszą „sine ira" o tem, co 
tam  w  rzeczywistości widzieli, a co nie 
daje pochlebnego św iadectw a tym  rzą ­
dom. I o tyle w iększą rację  posiada ja 
słowa tych ludzi, że w ielu z nich, jadąc 
do Rosji, nie m iało żadnych uprzedzeń 
względem bolszewikćv7

Do liczby takich w łaśnie .iteuprze- 
dzonych poszukiwaczy praw dy o Rosji

sowieckiej, należy, między innym i, p. 
Liwudelle, profesor faku lte tu  w Lille, 
k tó ry  świeżo odwiedził Rosję, jako 
członek kom isji uniw ersyteckiej, wy­
słanej przez rząd  francuski n a  obchód 
200 letniego jubileuszu rosyjskiej Aka- 
demji nauik w Leningradzie — P eters­
burgu.

Z apytany pi zez jednego z dzienni­
karzy  francuskich  o spostrzeżeniu, ja  
kie poczynił podczas pobytu w  Rosji, 
prof. Liwudelle odpowiedział m u w  ten 
sposób:

„Rezultaty, osiągnięte przez „reor­
ganizację" nauczania w  Rosji, wcale 
nie są  świetne, a  jego poziom jest o 
wiele niższy, aniżeli u nas-

„Przyczyną zaś bardzo sm utnych 
pom yłek stało się tzw. „oczyszczanie" 
wyższych zaKładów naukow ycn, pole­
gające n a  usunięciu z nich m łodych 
ludzi z rodzin „burżujskiich" — szla­
checkich i m ieszczańskich.

„Kierujące sfery bolszewicide były 
bowiem przekonane, że z ludu  w ytry­

sną nowe źródła inteligencji. Tymm a- 
sern paru le tn ie doświadczenie wyka­
zało, iż były w grubym błędzie Naj­
lepszym tego dowodem jest, że w rek 
bieżącym  dopuszczono już £Pr’ 
dych burżujów  do wyższych zakładów 
naukow ych".

W  dalszym  ciągu rozmowy opowie­
dział prof. Liwudelle dziennikarzow. 
o fakcie, dowodzącym, że w  Rosji zmie 
n iły  się osobistości rządzące, ale spo 
sób zrądzenia pozostał ten  sam, co za 
czasów carskich.

Dla zaim ponowania bow iem zagra­
niczny m  uczonym, przybyłym  n a  jubi 
leusz Akadem ji, urządziły w ładze so­
wieckie pochód złożony z kilkutysięcz­
nego tłum u, k tóry  defilował przed 
gmachem, gdzie byli zgromadzeni. Nie 
zliczone delegacje zostały w  tym czasie 
dopuszczone do w nętrza gm achu i o d ­
czytywały uczonym swe odezwy, uło­
żone, oczywiście przez „ezynowników" 
sowieckich, a  wychw alające „regime", 
obecnie panujący  w  Rosji.

W praw dzie adresy urożone były w 
języku rosyjskim , przeważnie niezro­
zum iałym  dla uczonych cudzoziem­
ców, ale obecni tam  tłóm acze przekła­
dali je n a  język francuski, niemiec­
ki itd.

W tak i p rosty  sposób dowiedzieli się 
przedstaw iciele zagranicy, jak szczę­
śliwym  czuje się lud  rosyjski pod rzą ­
dami bolszewickiemi.

Że jednak  tego rodzaju  reklam a nie 
w yw arła n a  w szystkich uczonych za­
granicznych zamierzonego sku tku  — 
pokazuje się z ironicznego tonu, w ja­
kim  w yrażał się o niej prof. Liwu delle.

A r trety  — I sc h ia s  
R ennratyrn — W ysięk i

leczy skutecznie światowej iławy 
zdro owisKo Piszczany i jego prze­
twory mułowe. Dla kuracji domo­
wych gotowe kompresy mułowe 
„Gamma" do nabycia w aptekach.— 
Informacji udziela bezpłatnie : Blnre 

Piszczany, Cieszyn, skrz. poczt. 56. Zdrojowi­
sko Piszczany całorocznie otwarte. 2897

„Kto chce mieć- zapewnioną egzy 
stencję na  dzień jutrzejszy, niech k u ­
puje tylltfś wyroby krajowego przem y­
słu".

„Nie kupuj dzisiaj zagranicznych 
towarów, bo ju tro  cierpieć będziesz 
nędze."

£  T e a t r u -
Ł1ATR PDLSKI W KATOWICACH. 
Przeć piemjerą „Pięknej Heleny .

I.
Niebawem ukaże się n a  scenie Pol- 

i r  o te a tru  w Katowicach ^ ^ ^ n  
dena", opera-bouffe Off mbacha. Da- 
m irzebrzm iało  już echo jej pierw- 
ycii rjum fów , 61 la t bow Lem m ija 
L chwili, gdy w Paryskiiu  teatrze V |r  
etes u jrza ła  światło kinkietów. Po 

m  to więc dziś już m ati ona, *  
-=ciez n a  scenie w ygląda zawsze 
/i  żo i  młodo. To ostatn ie z ja w i ło  
iprawiedliw iałoby po części, tak  zre 
ta  — zwłaszcza w odniesieniu do 
ej _ niestosownie dobraną nazwę
>eretki klasycznej.

„P iękna Helena" i dasycyzm! 
Samo zestawienie tych P°Jfc J d 

ąda n a  ironję. Ona tak  d^ e
szeikiej pozy, od k o tu r n ó w  napuszo
jj '.ieLkcśri, na które 
ić wszelki klasycyzm ; przf kurna jak  
lochlik żartow nisia, co przy lad 
hbności w ybucha ■srebrnenn _ _ ,  ̂ . 
i śm iechu i pokpiw a sobie- . , 
ie ze wszystkiego i ze wszystkich. M e
stali się przed jej ,<Lrwin ^  dł 
jgowie. Umiałc poprzypraw iać m  
ie nosy bohaterom , ośmieszyć &• 
w. skarykatu row ać d(?st0]1^ f ^ ó lo -
szczędziwszy ani hogm, aru

to przedew szystki-nt
yśli Louis Schneider, charaktei y 
lc operetkę jej c z a s ó w s ło w a m i^ ^ ^  

„Ze stanow iska m uzyki jes v ^ _  
a w ykw item  dowcipu i zmy . aVV-j0- 
ji — u lo tną  fantazją, nie noz
» iedp k w dzi-ku  i
rzmiewa muzyką w sze­
pcą -  to znów .roztkhwia^się w 
Jgu piosenek i melodyjnych

tek  — zawszeć to przecie m uzyka o 
isto tnej w artości. Jest w niej cos, co 
pobudza do długich chwil śmi.'-chu a 
nie w yklucza i k ró tk ich  momentów, w 
których oczy w ilgotnieją. Wie ^  tern, 
że nie należy płakać za długo. Ot we­
soły, n ieustann ie chichoczący podlo­
tek. W  chwilach, jjsdy roześm ianą jej 
tw arzyczkę przysłoni chm urka m elan- 
cholji, jest rów nież szczerą w sm utku  
jak  w  radości.

To „enfant terrib le" odziewa stę 
w podkasaną sukienkę libretta, z pod 
której wyziera muzyczne dessous, n ie­
m niej starann ie  i ozdobn Le odrobione, 
jakby w łaścicielką jego była jakaś 
w ykw intna dama..

N iefrasobliwe i pozbawione sztu­
cznej powagi obejście pozwala jej w 
danym  momencie zrzucić z siebie tu ­
nikę greckiej bogi/1 i, aby zatańczyć 
kankana".

O osobliwa, w praw iająca w zakło­
potanie osóbko-k 1 asyczna operetko

F an taz ja  była tw ą  m etodą postę­
pow ania a wszelkie niespodziani i naj 
w iększa sym patją.

W  kapeluszu na bakier, z filu te r­
nie zadartym  noskiem  i pełnem  za- 
nadizem  kupletów , żądna przygód, wy 
ruszałaś w św iat a wszędzie^ w itały 
cię roześm iyne oczy i roje wielbicieli 
spragnionych szczerej uciechy.

N iestety w spom inając o tak iej sztu 
ce m usim y to wszystko odnosić do 
przeszłości, gdyż to co dzisiaj podszy­
wa się pod m iano operetki, tym  je­
dnym  chyba wyrazem  przypom ina 
pierwowzór. „Tak, tak  — pow iada Kor­
nel M akuszyński — operetka owych 
czasów to nie dzisiejsze idjotyzm y n a­
wet uśm iechu nie w arte".

*  *  *

W „Pięknej Helenie" libretto  H en­
ry k ą  M eilhac‘a  i L udw ika H alevy‘ego

posiada niem niejszą w artość od muzy­
ki. Jako parodja świata, starożytnego, 
k a ry k a tu ra  tych pojęć jakie w yrobili­
śm y sobie o nim  n a  podstaw ie lek tu ry  
epopei klasycznych, — jest ono w p/ust 
niezrównane.

Niejeden z czytelników wspom ni 
ze szkolnych czasów owe przydługie 
n ieraz lekcje greki czy łaciny, n a  k tó ­
rych wszelki u rok  obrazów rozsnuw a­
nych przez H om era lub Vergilego zni­
ka ł wobec suchych i w  mało powabnej 
formie jaodawanych kom entarzy, wbi­
janych w głowy przy równoczesnem 
rozstrząsan iu  form gram atycznych. 
Zdarzało się, że jakiś młody ta len t ry ­
sowniczy, jakiś przyszły R ackham  czy 
W ojtkiewicz, odczuwający in tu icją tę 
niesam owitość w iw isekcjonow ania po­
ezji, a  chcąc sobie przytem  skrócić n u ­
dne chwile, szkicował n a  m arginesie 
Iljady lub Eneidy komiczne postacie 
epopei, z k tórych następnie „klasa" ry  
czała ze śm iechu, zwłaszcza jeśli a rty ­
s ta  skarykatu row ał nrzy tej sposobno­
ści któregoś z pedagogów.

Z takiego to zapewne młodzieńcze­
go ducha, pragnącego zemścić się na  
swój sposób n a  herosach, k tó ry  nieje­
dnokrotnie być może przysporzyli 
gorzkich chwil uczniakom , w yniknę­
ło to libretto.

Porów nanie wysokopiennego pa­
tosu  epopei ze swawolnem i lekkiem  
odnoszeniem się lib re tta  do tych ua- 
m ych tem atów  w ytw arza już nastró j 
komiczny.

Przypom nijm y sobie jak  to w  III 
księdze Iljady  pojaw ia się po j az pierw  
szy „białoratm enna" córa L  d y  He­
lena:

W dom/u siedzi niewiasta przecudnego wd zięku, 
Tikfljącfl, śnieżne płótno w deEkatoynh rękw

Gdzie -f  Greków i Trojan sztuiką niedościgłą 
Marsowe d'la miej prace wymywam  irła-

Staruszkow ie tro jańscy, k tó rym  
„la ta  pochyłe" nie pozw alają już w al­
czyć z bronią w ręku, a  tylko ze so­
bą po gw ar za ją  — ci spostrzegłszy He­
lenę, mówią:

...Sarfcać nie należy;
Że Greik i Tro jan bronią przez tyle lat czyn1’,
0  takową niewiastą, istna z miej bogini.
Ale chociaż jest taka, nieich de doimu płymie 
Niech przez nią miasto nasze z  potomstwem.

nie ginie.

Do niej przem aw ia sędziwy Pry ani, 
ty tu łu jąc  ją  „sercu m iłą  córką" a Hek 
.tor „drogą siostrą"; ona sam a, gdy We 
nus wzywa ją* do m ałżeńskiej kom na­
ty, oburza się na  boginią za los, jak i 
jej zgotowała:

Ten głos w zim, za jea serce, w pomieszaniu cała, 
Ale gdy z pięknej szyi boginią poznała,
Z żądnych piersi i oezu rażących płomieniem. 
Przelękła się niezmiernie i mówi ze drżeniem: 
„Za co mi się tak srogo- two-ja moc osuć daje? 
Czy mnie chcesz, oknr piec, w nowe p-osłać

kraje»
Między miętkie Meony lab Frygi majętne, 
Jeśli tam kto dla siebie ma twe bóstwo chętne? 
Czy, że Parysa zbiwszy, Atryd pełną sromn-
1 nienawistną żonę ma zabrać do domu.
Nowie mi stawias-z sidła, w rnowe wprawiasz

troski?

H elena operetkow a nie jest ta k  wy­
m agająca a u legając chętnie fatalno- 
sci, nuci wesoło: ~

Powiedz mi Wenus, co masz w tem co,
Ze lubisz cnotę kruszyć jaik szkło?

(Dok. nust.) Mi



SpoRól ]est 92 mnie...
Długo błądząc szukałem w mroku nadaremnie 
Drogi mojej na szlaku odwiecznych przeznaczeń. 
Dziś mam Ja Już przed sobą, wiec -.pokój jest we

mnie —
Już wiem. że okruch szczęścia — w ogromie

przebaczeń.

Zdarłem z siebie, jak łachman, rozpacz zatrace­
nia.

I łde w wieczność bytów — cały w jaśniach
wiary

W cndowng moc odrodczą ludzkiego c!erpienia 
I w wielkość błogosławieństw, najmniejszej ofia­

ry. —

W majestat Boga wnatrzon. syn Jego wielkości. 
Wstępuję — jak on wieczny i jak on niezmienny, 
Światom wszelkim śpiewając Boski hymn miło­

ści —
Coraz wyżej ku niemu — rłoneczny — pro.

uiiennyi — 
Mar.

REPERTUAR KRAKOWSKIEJ OPERETKI 
„NOWOŚCI", RAJSKA 12.

Wtorek, 17. Dm. o godz 7,45 wieoz. Ceny 
miejsc o 50 proc. zniżone.
„Fibohoł".

środa, 18. Dtm. o eodz. 7-45 wiewz. Cemy 
miejsc o 50 pooc. zniżone.
„JP-MheJ".

Teatr Operetka „Nowości’* p r z y  ni. Rajskiej. 
„Fischer* znakomita operetka Staliza z Tadziem 
PilaTsi im uinlhieicem publiczności w roili ty­
tułowej atu la się przemiłą rozrywką umysłową 
licznych hy waiców opeiretikuwych, dlatego sta­
le wypełnia widownię publicznością, która o- 
Próoz biesiady muzyc snaj, ży wiołowego hu­
moru płynącego z żywej akcji . iperetki i kon- 
oertoweu giy artj stów oraz doakanhlego baie- 
tti !  P  jwom kim  na czele, otrzymuje z rąjK 
sympatycznego „Fischielka" śłottikre i wonne 
naprzemiau poćinlti, przyczem nie brr.k miłego 
kc itaikfbu sceny z widc widią. ,,J iwdbel" ®e wzglę­
du na- niidhywałe p zwodzenie prany będzie oo- 
d'z!«ninifi dio końca tygodnie.

PRZYJECHALI DO KRAKOWA.
Grand Hotel. Alknia Buiase oker — Komeu- 

ibuirg, Dir. Adujm Pappe — Kraików, Bdwe-T i 
Mu/enister — Dwory, Artur OoetkiewŁcz"— Pirtr- 
iburg, ks. Aleks. Druciki Łabęcki — Bałtów, 
Dr. Alfred Gałuszka — Rozwadów, Augusta 
Gotóborgej — Su unia, Włodzimierz Eborewicz
— Łódi, Stanisław ScthulAze — Warszawa, 
Oh. Izak Horowitz — Londyn, Jan  Moszyń­
ski — Warszawa, Rotmąn Kozłowski — Gdańsk, 
Józef Hatf»ke — Gdańsk, Ludwik Stacjwiejski
— Wditkowice, Witoldowie TJzuańscy — Ozudiec, 
Adolf Leib — W edeń, Józef Rofbakow sKi — Po­
znań, Leon Apatow — Warszawa, Wacław PŁ- 
łitoiwslki — Warszawa.

Hotel Saski. Tadeusz Rnitkowsiki — W ar­
szaw i, Otto G.odisteim — Wiedeń, Salomon Ra- 
'bmew.ucz — Wiedeń, Wład. Węgrzynowski — 
Lwów, Sitoom Onittner — w iedeń, Wittfid 
Kasinę, Simon Onittner — -Wiedeń, Witeld 
ZembriiUisŁi — Wiedeń, Leeu O Lanka — Jawo­
rze, Ludwik Gumiiiski — Rizyny, Henryk 
Marteau — Stockbolim, E ut. Kalix — Niceo, 
Marjam Kempner — Łętownia, Jakob Kraus — 
Wiedeń. Karol Hailler — Katowice.

W Kr-kowsklem Towarzystwie Technicznym
przy ul. Straszewskiego 1 98 II. p. odbędzie się 
we wtorek duda 17 listopada br- o gedz. 7-mej 
wieczór zebranie, na którem wygłosi odczyt P- 
inż. Jerzy Struszkiewicz, na bemol: „Uwagi o 
projekcie ustawy budowlanej*’, z correferatem 
r .  prof. Dr KumamaLiego. Goście mile wi­
dziani.

Narodowa Organizacja Kobiet urządza dinia 
17. bm. o godz. 17-ej w lokaiłu Sakoly Pracy 
Spoi., Kar aellcka B2, II. p. zebranie z prze­
mówieniem K. H; Rostworowskiego „O pomocy 
społecznej". Gość e mile widziani.

3a]ki dla dzieci z obrazami świetlnemi. Ko­
lo VI- Tow- Szkoły Ludowej z Krakowa urzą­
dza w Katowicach w  auli Państw. Gimnazjum 
Męskiego przy ulicy Mickiewicza w niedzielę 
22- listopada „Bajki dla dzieci" z obrazami 
świetlnymi- Program następujący: „Hania Nie-

Cc dzień niesie?
Listopad

17
Wtorek

Grzegorza cad

Słońce: W. 6.58 2.15.44 
Księżyc: W. 7.53 Z. 1Ź5

PoMyniK iupeRMi szKoin̂ u 9 M .
Biała, 15- listopada-

Sensacją dnia jest tu wiadomość, że miejsco­
wy inspektor p. Matusiak, pełniący służbę pań­
stwową wysłał onegdaj sekundantów do naczel­
nego redautora „Placówki Kresowej*1 w związ­
ku z notatką, jaka się ukazała w tern piśmie pod 
adresem p. M. W łych dniach ma przyjść po­
dobno do pojedynku.

Opinja jesr zaniepokojona poważnie tą ho* 
norową aferą p. inspektora Szkolnego 1 zapy­
tuje naczelnika Wydziału Szkolnego p- Stacha, 
czy jest mu wiadomą ta sprawa 1 co zamierza 
uczynić, aby przeszkodzić tego rodzaju wystą­
pieniom insipektgra skolnego, które może mieć 
fatalny wpłj w zarówno na młodzież jak na sze­

rokie masy społeczeństwa? Jeżeli tospektor 
szkolny nie zdaje sobie sprawy, że wydawa­
nie pojedynku jest z punktu widzenia jego Stano­
wiska społecznego niedopuszczalnym wybry­
kiem, to powirjien natychmiast b«ć odwołany ze 
swego urzędu. Do rego rodzaju Osobników na­
leży prawdopodobnie p- Matusiak.

Opinja z tem większem zgorszeniem potępia 
aferę P- Matusiaka, że jest to leader miejscowej 
Chrzescij. Demokracji, stojącej, jak wiadómo, na 
stanowisku wybitnie skierowanem przecinko po­
jedynkom. Czy władze partyjne Cli. D nie ze­
chcą wglądrąć w tę przykrą dla nich smawę?

Może zainteresowałby się nią także p. Mini­
ster Oświaty I poskromił nieco zbyt rozhukany 
temperament p. inspektora szKomego.

jadka" Wyrobka i „Hipcio Brudasek1* wypoWie 
p. Ludwika Sniadecka art. dram-, „Juk zosta­
łem skautem*1 i „Kubuś Łakomczuch1*' Wyromta 
wygłosi p. Zofja Niklasówna, „Śnieżka i 7 ka­
rzełków" i „Tomcio Paluch** objaśni p. Karol 
Radwanek, „Kot w butach" i „Czerwony kap­
turek’* wypowit p. Gabriela Słupczyńska. Pro­
gram dla młodzieży szkolnej zatwierdzony. Po­
czątek o godz. 3-ej i 434 (Ł programy). Bilet 
wstępu dla dorosłych. 1 złoty, dla dzieci 1 mło- 
dziezj szkolnej 50 groszy

— Antoni Słonimski stkrdślil dziennik po­
dróży swej do Brazylii i wydał go w książce 
p. t. „Pod zwrotnikami11. Nie jest to — jak mó­
wi autor w piz-ocLui„vłiie — dzieło o Prazylji a- 
m  powieść —- jest to krótka hutcwja paru 
szczęśliwych miesięcy życia," (Naikkd Gebeth­
nera i Wolffa).

— Arc ,dz..iłc Marjł Konopnickiej, epopeja 
ludowe p. Ł „Pan Balcer r. Brazylji1’ ukazała 
się w wydaniu ozwartem, opracoiwaneri i zao- 
ps brzanę m w przypisy objaśniejące przez prof. 
Jama Czubka (Nu, ki. Gebethnera i Wclffa).

— Wraz z uikazaniam «ię obecnie zeszytu IV. 
„Nowego podręcznika" dc nauki muzyki w 
s-zlooiłaoh o-góln*oik-.,ztałcąo.ych prof. TnaeuSŁŁ Jo . 
teykl, całość tej znakoimitre opracowanej książ­
ki jest do roziporządzenm uczniów 5 nauczy­
cieli muizy.ki. Wspoiintrii-ąny zeszyt zawiera lek­
cje o tonacjach do trzech znaków i keto kwint 
(Nakład Gebe hnera i W o-Iffa).

jiIisśJc* .karmiSK twe
d a leck e , b tsru  „ S a N a T O tt*,  
b^daiesB miała I edrewy
p ok arm . 3994

W celu uporządkowania stosunków w zawo­
dzie dentystycznym przeprowadzi magistrat ir 
Krakowa dokładną rejestrację wszystkich zakła­
dów dentystycznych i techniczno-dertoystycznyeh 
jak również osób, uprawnionych do wykonywa­
nia prakiyki dentystycznej. Rozesłane Karty re­
jestracyjne należy dokładnie według podanych 
rubryk wypełnić i zwrócić do końca - listopa ia 
br- Miejskiemu Urzędowi Zdrowia w Krakowie-

PoZegnan-e ayr. Meyera. Wczoraj w gimna­
zjum św. Anny odbyło się uroczyste pożegna­
nie b. kierownika tego zakładu p. Ignacego 
Meyera Do ustępującego kierownika przemówił 
imieniem grona profesorów prof. Wiśniewski, a 
następnie żegnali go obecny • dyrektor Zachem- 
ski i wizytator Pasowicz. W sali gimnastycz­
nej, pięknie udekorowanej, pożegnała dyr* Mey­
era młodzież szkolna w obecności grona nau­
czycielskiego i komitetu rodzicielskiego. Uroczy­
stość zakończyła słę przemową jednego z ucz­
niów gimnazjalnych i odpowiedzią dyr. Meyera, 
poczem orkiestra gimnazjum św. Anny odegrała 
uroczystego marsza. Dyr. Meyer objął stanowi­
sko kierownika gimnazjum im. Jaworskiego w 
Krakowie.

W sprawie wystawy drobiu- Komitet wysta­
wy' zawiadamia, że wystawcy przesyłający eks­
ponaty na wystawę drobiu etc., korzystają w 
drodze powrotnej pociągami porpiesziiemi f b* 
sobowemi ze zniżki 66?S biletu 1—II i III klasy,

po wykazaniu się w kasie biletowej poświad­
czeniem Komitetu wystawy. Również ekspona­
ty przesyłane na wystawę koleją, przyjęte bę­
dą w drodze powrotnej bezpłatnie, o ilć prżed- 
łożony będzie stary list przewóżowy naaawcży- 
Zwiedzający wystav/ę w grupach liczących naj­
mniej 30 osób, otrzymają w drodze powiotnej 
bilety wszystkich Klas pociągami pospicsznemi 
I osobowemi bezpłatnie za wykazaniem się po­
świadczeniem Komitetu wystawy. Nadmienia się 
przjdem, że przywożone koleją pod aciresem 
wystawy eksponaty, zwolnione będą przez miej­
ską akcyzę od kaucji J podatku spoiywczogo, 
a przywożone drogą kołowa wpuszczane będą 
do miasta za kaucją zwrotna Ważuą do dnia 
4 grudnia br.

Jaglica wśród dzieci Szkolnych- Ponieważ 
pojawiły się notatki o »zerzćnia się jaglicy 
Wśród dzieci szkolnych, które zaniepokoiły ro­
dziców i koła nauczycielskie, miejski urząd zdro­
wia polecił lekarzom szkolnym zbadanie wszy­
stkich dzieci chodzących do 58 szkól miejskich- 
Lekarze stwierdzili jaglicę na 21-496 dzieci tylko 
u 78 dzieci, które cierpią na tormę jaglicy prze­
ważnie chroniczną I wszystkie są od początku 
zachorowania w leczeniu. Dzieci chore na jagli­
cę — uczęszczające do szkół — poddane są 
kontroli lekarzy szkolnych i dyrekcji szkoły.

Kradzieże- Na szkodę Krystyny Markowej 
przy ul. Krupniczej 22, skradziono podczas tar­
gu torebkę damską z 45 zł. — Władysławowef 
Stróżowej, zam. przy ul. Topolowej 13, skra­
dziono płaszcz gumowy, obrączkę ślubną, parę 
kolczyków posrebrzanych 1 tuzin koronek war­
tości ogólno) 120 zł. — Wreszcie skradziono 
ze strychu przy ul. Botanicznej na szuodę Adol­
fa Amsterdamu bieliznę wartości 150 zł-

Podrzutek. Or.egdaj znalezioro w domu przy 
ul. Koleiek 7, w oficynie na 1 piętrze porzuco­
ne dziecko płci żeńskiej około 1 miesiąca liczą­
ce. Dziecko oddano do Żłóbka miejskiego. Za 
wyrodną rnatką wdrożono dochodzenia.

Nieudana wyprawa złodziejska. Marja Bry­
lińska, właścicielka sklepu towarów mieszanych 
przy ul- Kiółowej Jadwigi doniosła, że nieznani 
sprawcy usiłowali dostać się do jej sklepu 
i w tym celu wybili dziurę w murze. Spłoszeni 
jednak widocznie przez sąsiadów zbiegli przed 
dokonaniem kradzieży.

DLA CIERPIĄCYCH NA ZATWa RDZLNIE. Po­
wszechnie znane ze swej skuteczności pigułki 
francuskie Cascarme Leprlnce inaidUla sic w 
sprzedaży we wszystkich aptekach i składach 
aptecznych- i399f)

Niedbałość żydowska powodem ti aglczaej 
śmierci 2 robotników chrześcijańskich.

Z Andrychowa piszą nam 
W uniu 12 bm. zaszedł tragiczny Wypadek

w kamieniołomie piaskowym, własności Salo­
mona Ferbera w Andrychowie, którego ofiarą 
padło dwóch ludzi w sile wieku- Dwaj robotni­
cy, nazwiskiem Raida lat 26 i Ogiegfo h* 44, 
zajęci kopaniem kamieni ptaskodafcych w dole 
„grapy** — ulegli zasypaniu i uduszeniu, wsku-

S” iłona capada aercplanu wojsko­
wego nad Frakowem-

W czoraj w godLiitacli popołudnio­
wych po czai szynować naa tCrajtowem 
jednopłatow y sam olot wojskowy, k tó ­
ry  dokonyw ał w prost szalonych ewo- 
lucyj, w yw ołując nieoyw ały popłoch 
wśród przechodniów. A parat co chw i­
lę zm ieniał swg, szybkość i wysoKość, 
zniżając się nieraz w prost ka tastro ­
falnie przy silnym  turkocie m otoru.

Cała n iem al ludność oczekiwała 
w silnem  zdenerwow aniu katastrofy  
aeroplanu, k tóry  tu  i owdzie omalo że 
nie zaw adził skrzydłam i o dachy do­
mów i przewody elektryczne. Szcze­
gólnie w ielką panikę wywołał szaiony 
pilot na  ryn k u  głównym, gdzie spada­
jąc co chwilę w  korkociągi zniżał się 
i  wznosił błyskawicznie, m anew rując 
nad  Sukiennikam i. Ludzie z obawy 
przed w ypadkiem  Kryli się w bram ach 
domów. Po tych harcach  aeroplan od­
jechał w stionę Błoń, skąd po kró tk im  
postoju zleciał naa W isłę dotykając 
skrzydłam i ap a ra tu  nurtów  rzelri.

vVybryki tajem niczego lo tnika trw a 
ły niem al do godziny 4-tej po poł., po­
czem aparat! znikł we mgle.

Jak  nas in form ują rparatem  kie­
row ał pilot 2 -go pu łku  lotniczego w 
Ra ko wicach, u rządzając sobie poda 
ono ćwiczenia lotnicze. Wobec tego, 
że loty nad  m iastem  m ogą odbywać 
się jedynie n a  wysokości 1 20u m etrów, 
władze powinny pociągnąć do surowej 
odpowiedzialności lottfikaf k tó ry  zbyt 
niskiem i lotam i mógł spowodować 
straszną  katastro fę  w sam em  centrum  
m iasta, naraża jąc  m ieszkańców n a  
u tra tę  życia, a  domy n a  zniszczenie 
W edług krążących wersyj apara tem  
tym  kierow ał pilot, k tóry  prawdopo­
dobnie usiłow ał w ten  sposóbodokonać 
zam achu samobójczego. W edług in­
nych pogłosek pilot m iał być w etanie 
nietrzeźwym.

W im ieniu prezydjum  m iasta  wice­
prezydent dr. W ielgus zw rócił się do 
kom endy obozu w arow nego z żąda­
niem  odw ołania p ilo ta do koszar i  wy­
dan ia  odpowiednich zanzę dzeń d la u- 
niknięcia na przyszłość podobnych 
w ariackich ewolucyj lotniczych.

tek oberwania się górnej części brzegu w  wy­
sokości kilku inetrów. Komisja sądowo-lekaraka 
orzekła, iż powodem oberwama i zsunięcia się 
br*,egu był brak wszelkiego zabezpieczenia 
pracujących w dole — zapomocą t. zw . , ostem­
plowania", jak i wszelkich narzędzi, służaęych 
do przedsiębrania tego rodzaju pracy.

Wypadek ren nosi cechy temwięcej tragiczne, 
że robotnik Rajda niedawno jako * ysluzony 
żołnierz opuścił zdrów szeregi a rn J  polskiej 
Ogiegto znów, osierocił żonę wraz z 7-giem 
dzieci,

Sądzimy, że Prokuratura Sądu w Wadowi­
cach pociągnie do surowej odpowiedzialność? 
Salomona Ferbera, tak przez swą iśde semicką 
niedbałość bagatelizującego sobie żyde swych 
robotników chrześcijańskich.

Ciekawi jesteśmy, czy tragicznie zmarli — 
byli członkami Kasy dla Chorych w Wadowi­
cach i czy byli ubezpieczeni od wypadków-

Cto

7. ssali sądowej.
O dezercję. W październiku br. odbyła słę 

w krak. sądzie wojskowym rozprawa przeciw 
szeregowcowi 30 p. p. Jakóbowi Rozenbaumowi 
oskarżonemu o dezercję, popełnioną przez ta. 
że pomimo, że wiedział z publicznych ogłoszeń
0 obowiązku zgłoszenia się w P. K- łJ„ celem 
wcielenia go w szeicgi armji, obowiązkowi te­
mu nie uczynił zadość, lecz wyjechał za grani­
ce i tam przebywa? kilka lai w zamiarze trwa­
łego uchylania się od służby wojskowej i do­
piero w lutym bieżącego roku wrócił do. kraju
1 tu go przyaresztowano- Wówczas Rozenbaum 
został uniewinniony. Z powodu atoli- zgłoszenia 
odwołania przez prokuraturę wojskową oa wy­
roku uwalniającego, odbyła się wczoraj przed 
trybunałem apelacyjnym w sądzie wojskowym 
ponowna rozprawa. Przewodniczył rozprawie 
szef sądu wojskowego płk. Dr. Bielski, oskar­
żał prokurator płk Dr. Bartik, bronił oskarżo­
nego w dalszym ciągu adwokat Dr- Leopold 
Suesser. Po wywodach prokuratora i obroócy 
Dra Suesscra, trybuna! na podstawie materiału 
dowodowego oraz dostarczonych przez obron* 
dalszych środków odwodowych, odrzucił odwo 
łani# prokuratury wojskowej 1 wyrok uwalnia­
jący oskarżonego Rozenbaema od wszelkiej wi­
ny i kary w całości zatwierdził.
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REPERTUAR TEATRU POLSKIEGO W KATO- 
WICaCH-

W*orek -  „FAUST", opera.
Środa —  „D zie rżaw ca  z  01 esio w a“ .
Czwartek — przedstawienie zawieszone.
Płatek -  „Cyganerja“, przedstawienie popularne 

po cenacn o 50% zniżonych.

„Faust" w nowej obsadzie.

We wtorek, dnia 17. b. m. opera znakomite­
mu kompozytora francuskiego „Faust . Odręb­
ny sM  tej pięknej ope.y, przejawiający się i  ze- 
dewszystkiem w samym kolorycie, jaki posiada 
jego sposób malowania tonami i w przedziw­
nych niejednokrotnie harmoniach, oląruewającęj 
tostrumentacji. Śpiewają: Fausta — ópiev Dra­
bik, Walentego — Edmund Płoński. Małgorzatę 
— Liljana Zamorska, Mefista — Mazanek, Mar­
tę — Karolina Kliszewska, Siebla — Wanda Stró- 
źyńska, Wagnera — Jan Romanowski- Tańce 
w akcie III-cim układu baletmistrza R. Mo­
rawskiego. Inscenizacja Bolesława Raczyńskie­
go. Operę prowadzi Zdzisław Górzyński 
czątek godz 7 m 30 wiecz.

-Dzierżawca z Olesiowa", uomedja Przybyl­

skie go.

W środę, dnia 18- b. m- ciesząca się powo­
dzeniem na scenie katowickiej świetna komedja 
Przybylskiego „Dzierżawca z OIcsiowa£‘, w któ­
rej pogodny humor i bajecznie nakreślone typy 
pozwalają widzowi kilka godzin przesiedzieć w 
słonecznej atmosferze wesołości. Tytuiową ro- 
j , gra dyn: Karbowski, który reżyseruje sztukę 
Irite rolerfKrają p. p- Denelówna, Kliszewska, 
Ludwiżanka, Miedzieńska, Ordyńska, Sławińska, 
Swiatloniówna- Zastrzeżyńska, Żeromska, Dow- 
gird, Józefowicz, Konarski, Kawczyński, Mada 
liński. Pawłowski, Puchalski, Uliński, Wojtaszek- 
Imlęla, Początek godz- 7 m 3i) wiecz.

„Plenna Helena" w Teatrze Polskim*

Próby odbywają się w całej pełni z melodyj- 
i M. opery komicznej Offenbacha „Piękna Heler 

na“, która w triumfalnym pochodzie przeszła 
setki sceb. Operę komiczną prowadzi kapel­
mistrz Tadeusz Markowski. Reżyseruje dyr- 
Karbowski!

W  przygotowaniu,

Od poniedziałku 16. b- m- odbywają się próby 
pod reżyser ją Leona Jaroszyńskiego „Codzien­
nie u piątej" z najnowszej farsy riennequin‘a i 
Veber‘a.

i90?r. — -  ■

NGóUi/-CJA ES ADMINISTBATGFA

Oroar oficjaliy Stolicy Apostolskiej 
. Ossei aiore Romano" z  dnia 12-go lt- 
5 top« a 1925 r. ogiasza nominację ks. 
Idm iaisiraiora Apostolskiego, dra 
Hlonda, na biskupa diecezji śląskiej z 
siedzibę w Katowicaol.

UROCZYSTOŚCI LISTOPADOW E W KATO­
WICACH.

Związek Oficerów Rezerwy Kolo Katowice 
urządza w dniu 28-ym listopada rb. o godz- 19. 
Blin. 3o w wielklei auli gimnazjum państwowego 
przy ul. M ickiew icza  u ro c zy s tą  Akademio ku 
uczczeniu rocznicy powstania Iistopadc rego- 
Celem uświetnienia rocznicy zaproszono najwy­
bitniejszych profesorów konserwatorium muzycz­
nego w Katowicacn- Program uroczystości obej­
muje: 1) okolicznościowe przemówienie z prze­
zroczami prof. Stan. Bursy, 2) chór „Ogniwo 
pod dyrekcja p. Ślązaka, 3) skrzypce so o pro •
Z- Scheller, 4) fortepian solo prof- di z-acnara,
5) w io lonczelo  so lo  p ro f Raiorg, u) śp iew  p. 
G odlew sK a a r ty s tk a  te a tró w  w a r s z a w s k i c h .  ) 
Trio B eeth o v en a  p ro feso ro w ie  Schelle r, ‘
ra, Ratorg, 8) z ak o ń czen ie : ch ó r „O gniw o p 
d y re k c ją  p- Ś lą z a k a .

Dochód przeznaczory na wdowy i slefot^ . ^  
peleglych oficerach. Bilety pc - 7 ■
kasie. • , u,.

2e względu na szlachetny cel 1 czesc dl
storycznej pamiątki narodowej odwieda nape 
Bo uroczystość patriotyczna ludność - '' 1

Zjazd opleKunfia! druij/no^cli harcerstwa 
ahszarc © flw fó z tw  SlusRleSo.

Uczestnicy Zjazdu. — Tok obrad i ich znaczenie. — Rezolucje.
ni ca.

Wieczor-

V. niedzielę odbył się w Katowi­
cach Zjazd opiekunów i drużynowych 
harcerstw a śląskiego przy udziale o- 
koło 2Ob drużynowych m ęskich i żeń­
skich i około 50 opiekunów. Po mszy 
św. w kościele P io tra  i Paw ła ucze­
stnicy Zjazdu udali się do auli gim ­
nazjum  męskiego (ul. Mickiewicza), 
gdzie toczyły się obiady.

O godz. 10-ei zagaiła obrady ko­
m endantka Chorągwi Śląskiej p. Jor- 
danowna, zaproponowawszy n a  prze 
Wydniczącego Zjazdu p. w izytatora 
M iedniaka. P rzy stole prezydjainym  
zasiedli prezes Zw. Powstańców, red. 
Przybyła, dyr. Czernikowski, dyr. Ro- 
Zanowicz (Sokolstwo), dyr. Rokita, 
(kapelan Chorągwi polskich) i dele­
gatka z W arszaw y kom endantka kw a­
tery  żeńskiej p W ilczyńska.

S ekreta ria t objęli p. K arpała i p. 
N eusterdwna. Przem ów ienia pow ital­
ne wygłosili pp. w izytator Miedniak, 
p. W ilczyńska, dyr. Rożanowicz i ks. 
Proksoh, k tóry jednocześnie wygłosił 
piękne przemówienie o nierbedności 
silnych ideowych, m oralnych, religij­
nych i narodow ych podstaw ach pracy 
harcerskiej, k tó ra  m a stworzyć typ 
obywatela polskiego. Pierw szy referat 
w ygłosiła kom endantka Chorągwi p. 
Jordanów na; w pierwszej części n a­
szkicow ała zestawienie dorobku prac 
kom endy Chorągwi w roku bieżącym, 
w drugiej przedstaw iła program  prac 
przyszłych.

K om enda Chorągwi urządziła w r. 
b. 13 kursów, obozów i  kolonią letnich 
męskich, w których brało udział ogó­
łem 515 chłopców, co stanow i jedną 
szóstą całej Chorągwi Śląskie;. Żeń­
skich kursów, obozów i kolonij u rzą­
dzono 5, w których brało udział 1Ł2 
dziewcząt. Nadto harcerze i harcer­
ki śląskie braty  udział w kursach i 
obozach poza Śląskiem . W przyszłe 
ści Kom enda ma, urządzić: poświęće- 
nie sztandaru  Chorągwi (kwiecień 
1926), wystaw ę harcerską, zawody h a r 
ceiskio, zlot w  Ligocie, obozy, kursy  
instruktorsk ie. W pracy organizacyj­
nej kom enda postaw i sobie za cel: 
reorganizację drużyn, przygotowanie 
dokładne drużynowych, s taran ie  się o 
fachowców wykładowców. Szczegól­
nie zaś dbać będzie kom enda o stałe 
podnoszenie poziomu w artości ideo­
wych, m oralnych w organizacji t p ra ­
cach harcerskich, które op rą  się na 
ścisłym  doborze elem entu ludzkiego 
i ostrości kw alifikow ania szarż.

R eferentka zakończyła apelem  do 
opiekunek, opiekunów o poświęcenie 
uw agi i s ta rań  życiu harcerskiem u i 
jego poczynaniom.

Prof. M arkowski zgłosił w niarek 
nagły o pizelożenie obiad Komisji 
opiekunów z popołudnia n a  przedpo- 
udnie, uzasadniając wniosek tern, że 

jest do omówienia dużo m a terja łu  i 
ze obrady popołudniowe mogą nie o- 
kazać sie za krótkie. W niosek przyję­
ci. Opiekunowie udali się do sali ry ­
sunkowej, gdzie rozpoczęły się obrady 
pod przew. opiekuna drużyny gjm- 
nazjum  mysłowickiego p. S ław iń­
skiego. Równocześnie por. Łow iński 
podharcerm istrz wygłosił na  Zjeździe

refera t o roli drużynowego jako wy­
chowawcy, a p. Grzybiela kom endant 
hufca katowickiego referat o wycho­
w aniu fizycznem. Po referatach odby­
ła  się dyskusja.

Szczególn ą doniosłość m iały obra­
dy opiekunów, którzy rzucili bardzo 
duzo cennych uwag, spostrzeżeń, m y­
śli, planów, które będą niewątpliw ie 
ogrom nym  krokiem  naprzód do zupeł­
nego uporządkow ania, skonsolidowa­
n ia  organizacji i podniesienia życia i  
p rac harcerstw a.

Po południu odbyły się dalsze o- 
brady opiekunów, a  jednocześnie obra- 
uowały kom isja m ęska pod przewo­
dnictw em  p. Lewińskiego, żeńska pott 
przewodnictwem  p. Kordeckiej z Roź- 
dzienia. Plonem  obrad tych trzech 
kom isyj było 15 wniosków i postu la­
tów,, przedstawionych plenum  Zjazdu. 
W nioski zostały uchwalone; dotyczą 
One stosunku Komendy Chorągwi, 
hufców i drużyn do opiekunów, m ia­
now ania szarż, w glądania opiekunów 
w spraw y i rozkazy, władz drużyny 
wyższej, uznaw ania oddziałów za dru- 
z 2my, porządku adm inistracyjnego 
drużyn, ścisłego kontaktu  władz h a r­
cerskich opiekunam i, tw orzenia izb 
harcerskich, sprawcy um undurow ania 
(w strzym anie zakupów  do czasu usta­
lenia form um undurow ania), nieprze- 
noszenia bez podstaw  (przez władze 
oświecenia) sił harcerskich nauczyciel 
skich, wzmożenia energii pracy w łaaz 
Chorągwi. Szczególny entuzjazm  wy­
w ołała rezolucja Komisji m ęskiej, gło­
sząca, ż . harcerze śląscy s*ą zawsze go­
towi stanąć w potrzebie, w razie ja­
kichkolwiek zakusów zbrojnych esy 
dyplomatycznych na Ziemię śląską.

W reszcie uchwalono wysłać pism a 
gratulacyjne do odznaczonych orde­
rem „Polonia R estitu ta" -wybitnych 
d m łaczów  harcerskich.

Zjazd zakończono odśpiewaniem  
„Roty". V,

Należy stwierdzić, ke V  Zjazd, otr- 
b y ty  w nic dzielę, był p ię k n y m  i szczę­
śliwym krokiem do reorganizacji i 
wzmocnienie młodego ruchu harcer­
skiego na Śląsku, oraz do stworzenia 
szerszej a silnej podstawy ścisłej 
współpracy społeczeństwa z harcer­
stwem. Jako taki, Zjazd będzie mieć 
niew ątpliw ie b. doniosłe znaczenie dla 
przyszłości harcerstw a śląskiego, cze­
go też należy życzyć szczerze Komen­
dzie Chorągwi Śląskiej.

O godz. 8-ej wiecz. zaczęła się Wie­
czornica w auli gim nazjum ; zaszczy­
cili ją  swą obecnością pp. wojewoda 
B ilski z rodziną, m arszałek Sejmu 
Wolny, ks. Szam bełan Gola, radca Ma- 
laski, prezes Kuntze, pułk. Geisler z 
rodziną, radca  K rasiński, prezes Ro­
żanowicz, d y r.. Rokita i inne osobisto­
ści ze sfer inteligencji katowickie.]. 
Urozmaiceniem Wieczornicy był śpiew 
prof. Sławińskiego („Straszny Dwór" 
Moniuszki, „O m atko m oja" Moniusz­
ki, „W izja szyldw acha" Ratolda) przy 
akom panjam encie p. ■ Otrębskicgo. 
Młodzież baw iła się ochoczo do godz. 
23-ej, doznając niezapom nianych w ra­
żeń ze Zjazdu i z Wieczornicy.

M. S.

Z K A TO W IC K IEG O .
Przygotowania do 'neresu Ks- Biskupa 

irali
oy miejRKicj w   ł-™,-r.wezo
wszystkich miejscowości powiatu ^

Ubiegłej soboty zebrali się w sali 
ajr miejskiej w Katowicach delegaci __

pod przewodnictwem starosty dr.

celu obradowania nad pracami przygotowaw- 
czemi ku czci nowego biskupa z okazji wpro­
wadzenia go na jego wzniosły urząd. Pierwsze 
powitanie ma nastąpić na terenie śląskim na 
stadach Brzezinka i Mysłowice. Po obszernej 
dyskusji utworzono podkomisje dla wykonywa­
nia prac przygotowawczych według wskazówek 
komitetu głównego.

Za ieden i mon. 116 lat za darmo pomiesz­
kanie. Właściciel domu przy ul. Młyńskiej 45, 
w Katowicach, p. B„ wniósł do Sądu Powiato­
wego w Katowicach skargę eksmisyjna przeciw 
lokatorowi p. K- z nowodu niepłacenia czynszu 
za zajmowane 6-cic pokojowe pomieszkanie od 
1 stycznia 1923 r. Na rozprawie oświadczył lo­
kator, że czynszu nie płacił, ponieważ rzeko­
mo zawarł umowę z administratorem domu w 
r. 1931, na podstawie której został zwolnią*./ 
od płacenia czynszu na tak długo, ad od**Meka 
kwotę wydaną na odnowienie pomieszkania, Dia

braku dowodów na zawarcie takiej umowy lo­
kator został zasądzonym na eksmisję i zapłatę 
zaległego czynszu.

Ale od rozstrzygnięcia Sądu Powiatowego 
jest jeszcze odwołanie do Sądu Okręgowego, z 
którego rozumie się skorzystał lokator!

Na uzasadnienie oawołania podał zestawienie 
pretensji wzajemnej za odnowienie pomieszka­
nia w wysokońci 25*80o Mkn* z 1921 r. ł 13-800 
Mkn- z 1922 r-, która zwaloryzowana wynosi 
1.725 zt.

Tę pretensję potrąca lokator od czynszu, 
który przypadał do zapłaty. Rachunek za 1923 
rok y edług przeliczenia przez pełnomocnika p. 
K. p. adwokata Tyrkę, przedstawia się 
następująco.

Czynsz za styczeń (za 6 pokoji z kuchnią) 
1 zł. 90 Er-, za  luty 1—  zł-> »  marzec 85 gro­
szy, za Irwiectei 75 grosej, za maj 55 groszy, 
za czerwiec więc 4 zł. 20 g.--> za lipiec 2 zł.

50 groszy, za sierpień 1 zł- 50 groszy, za wrze­
sień 1—  z l. za październik 33 grosze, za li­
stopad 19 groszy, za grudzień 6 grosz^. Za caiy 
rok 1923 wynosi czynsz 14 zł- 83 grosze, Gdy­
by w powyższym wypadku czynsz z 1923 r- 
pozostał nadal, lokator p. K, mógłby sobie za 
jeddo odmalowanie pomieszkania mieszkać bez 
Płacenia czynszu przeszło 116 lat.

, Gospodarz-

Kontrola oficerów rezerwowych- Ze wzglę­
du na to, że sie nie wszyscy oficerowie iezcr\vy 
1 obrony krajowej stawili na ostatnie zebranie 
kontrolne, odbyte w dniu 4. b- m-, władza za­
rządziła dodatkową kontrolę, która się ma od­
być dnia 18. b. m. przed południem o godz- 9-tej 
w Katowicach w Domu Żołnierza (przy hali tar­
gowej). Chodzi tu o wszystkich oncerów rocz­
ników 1897, 95, 85 i 75, dalej 1900, 1899 i 94, o 
ile w b. r. nie odbyli ćwiczeń wojskowych-

Egzaminy w modniarstwie, W ubikacjach 
Izby Rzemieślniczej odbyły się egzaminy w 
modniarstwie. Dwie kandydatki złożyły je Z 
notą bardzo dobrą Fgzaminy przeprowadził 
nauczyciel przemysłowy p. Rękosiewicz.

Przytułek dla uczni gimnazjalnych pczamiej- 
scowych- że względu na to, że wielu rodziców 
zamieszkałych w dalszych stronach Wojewódz­
twa nie stać na to, aby swoje dzieci uczęszcza­
jące do miejscowej Wyższej Szkoły Realnej u* 
mieścić w jąkimś pensjonacie prywatnym, po­
wstał w gronie komitetu rodzicielskiego przy 
wymięnionej szkole plan urządzenia w tejże 
przytułku dla takich' ubogich uczniów. W tym 
celu utworzono komitet dla zbierania potrzeb­
nych środków.

Budowa domu systemu Foe.stera. Urząd bu­
downiczy Województwa śląskiego powziął plan 
wzniesienia w pobliżu obecnej siedziby Woje­
wództwa domu według systemu Foerstera. Dom 
ten ma pomieścić biura wymienionego urzędu- 
Jak wiadomo, - podobnego rodzaju domek już 
istnieje w Katowicach (przy ul. Słowackiego).

Stan bezrobocia. W ciągu tygodnia Sprawo­
zdawczego (5— U. b. m.) wskutek dalszych wy­
daleń z pracy na kopalniach i hutach przybyło 
329 bezrobotnych. Ponieważ jednak można by­
ło znaleźć pra^ę dla innych bezrobotnych w tej 
mriiejwięcej samej ilości, stan bezrobocia nie 
uległ zmianie. W całości urząd pośrednictwa 
pracy rejestruje (w powiecie katowickim) 21580 
bezrobotnych.

Sprostowanie- Nie jest prawdą, że dnia 7. 
listopada, lub kiedykolwiek indziej, wojsko, wra­
cające z ćwiczeń ulicą Warszawską, wygrywa­
ło na piszczałkach z akompaniamentem bęben­
ków marsze pruskie — natomiast prawdą jest, 
że wojskowość tego rodzaju muzyki, jako zaka­
zanej właściwymi rozkazami, od dawna nie uży­
wa, a muzyki wojskowe marszów pińskich nie 
grywa-ją.

fęmsamem nie jest prawdą, by oddział, któ­
ry z akompaniamentem muzyki piszczałkowej 
przechodził ulica Warszawską, był oddziałem 
wojskowym.

(Dla wyjaśnienia dodajemy, ze zostaliśmy 
wprowadzeni w błąd przez nieścisłe Informa­
tora. — Red.)

utiara hałdy. Na hałdzie kopalni Prze msz a 
znaleziono zwłoki nieznanego mężczyzny. Le­
karz stwierdził, iż śmierć nastąpiła wskuiek za­
trucia gazami, unoszącemi się nad hałdą.

Z Wełnowca. Naczelnik gminy Jan Broi zo­
stał mianowany naczelnikiem miejscowego urzę­
du okręgowego na miejsce dotychczasowego na­
czelnika Józefa Fermenta. Na jL-nowisko dru­
giego naczelnika zw ołano poezmistrza Leona 
Wieczorkowskiego.

2  M T S L O W ir .
Straszny wypadek przy pracy. Straszny wy­

padek miał miejsce w ub. sobotę w Mysłowi­
cach- Robotnicy z Nadzoru toru 2 ładowali na 
dwie połączone platformy kłody długiego drze­
wa za j?omocą łańcuchów. W pewnym momen­
cie z niewiadomych przyczyn jedna z kłód ze­
sunęła się niespodziewanie z wagonu, przegnia­
tając ciężarem swym 6 robotników, czyniąc im 
mniej lub więcej ciężkie uszkodzenia ciała. Na­
zwiska nieszczęśliwych są: Dlugajczyk Fran­
ciszek, Habryka Franciszek, Trombita Franci­
szek, Banas Jan, Hubista Wiktor i Żyłka Al­
fons, który, jak o  najciężej raniony, został od­
wieziony do miejscowego lazaretu. Wypadek 
powyższy jest przyczyną niedbało&ci i słabego 
ńadzoi u ze strony osób, ładujących ciężkie klo­
ce drzewa bez należytych przyrządów i zabez­
pieczenia ludzi od wypadków. (j)

Z ŚWI5TOCHŁOWICKIEGO,
Świętochłowice. (Ofiara zawodu). Podczas 

zakładania przewodu teleloniczncgo -robotnik 
pocztowy Józef Profus spadł z dachu domu 
wysokiego na 5 mtr-, przyczem złamał sobie trzy 
zebra i doznał ciężkich obrażeń wewnętrznych- 
Nieszczęśliwego przewieziono do saijitala miej­
skiego w Król. Hucie.
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ŚMIERTELNOŚĆ SKUTKIEM TU- 
BERKUuOZY W EUROPIE MA­

LEJE ?
Jeden z dziennikarzy, francuskich 

donosi, że śm iertelność skutk iem  tu- 
berkulozy pom niejszyła się znacznie 
we Francji, w porów naniu z r. 1919 i 
że podobny objaw  daje się zauważyć 
we w szystkich większych m iastach 
europejskich.

Najznaczniejsze zm niejszenie się 
śm iertelności n a  skutek  tej strasznej 
choroby w ykazuje pomiędzy m iastam i 
europejskiem i Budapeszt, aczkolwiek 
stolica W ęgier zostaw ia wiele do ży­
czenia pod względem urządzeń higie­
nicznych.

N atom iast w S tanach Zjedn. Ame­
ryki północ, chlubiących- stę z opieki 
nad  zdrowiem swych obywateli, śm ier­
telność skutk iem  tuberkulozy wzrosła 
znacznie w  ciągu ostatn ich  la t pięciu.

ODZNACZENIE UCZONEGO POL­
SKIEGO.

Związek E lektrotechników  Czecho­
słow ackich na  ostatn im  zjeździe do­
rocznym  w Bańskiej Bystrzycy jedno­
głośnie m ianow ał S tanisław a W yso­
ckiego, profesora politechniki w ar­
szawskiej, swym honorow ym  człon­
kiem  korespondentem .

Profesor W ysocki w swej działal­
ności naukow ej stale p racu je  n ad  zbli 
żeniem polskiej e lek tro techńik i z cze­
chosłowacką, p isuje a rty k u ły  w prasie 
czeskiej, w ygłasza odczyty, u rządza 
wycieczki naukow e, a obecnie przystę­
puje do w ydania słownika, elektrote­
chnicznego w sześciu językach: pol­
skim, czeskim, rosyjskim , francuskim , 
angielskim  i  niem ieckim .

NAJKRÓTSZE FISTY I NAJKRÓT­
SZE NAZWISKO.

Jest rzeczą znamienną, że Francuzi posiadają 
nietylko dwóch pisarzy, którzy ułożyli najkrót­
sze listy, lecz mogą się poszczycić również 
człowiekiem o najkrótszem nazwisku, jakie tyl­
ko jest możliwe.

Listy owe pisane były w języku Kzymian.
Słynny Voltairo założył się ze swoim naj­

groźniejszym przeciwnilciem satyrycznym ko­
mediopisarzem Pironem, o napisanie najkrótsze­
go listu; poczem sam napisał do niego sześć li­
ter: „Ibu ins“ (Pójdę na wieś). Lecz odpo­
wiedź dana mu przez Pirona była jeszcze krót­
sza, składała się bowiem tylko z jednej litery 
„1“ (Idź).

Jeśli zaś chodzi o najkrótsze nazwisko, to 
miał je generał francuski O. Składa się ono, 
jak widzimy, z jednej tylko samogłoski.

O tym generale O- wspomina historja Fran­
cji w okresie króla Nawarry, Henryka IV, przy 
niżej wymienionej ważnej okoliczności.

Po zabójstwie Henryka III, szwagra Henryka 
IV. dokonanem w St. Cloud podczas oblężenia 
Paryża, dnia 1. sierpnia 1589 roku, król nawarski 
kazał zaprowadzić się do pokoju, gdzie spoczy­
wały zwłoki zamordowanego i rzucił się ku nim 
z wyrazem nieopisanej boleści.

Ocierając następnie izy, Henryk IV zwrócił 
się do obecnych z następującą przemową:

„Łzy nie przywrócą mu życia. By jednak 
wykazać naszą żałobę — musimy się zemścić- 
Poświęcę na ten cel wszystko, nie wyłączając 
życia mego. Zresztą wszyscy jesteśmy Francu­
zami i jako tacy równi pod względem obowiąz­
ku, należnego pamięci naszego zmarłego króla, 
jako tej służby dla ojczyzny*'.

Słowa te wywarły na wszystkich obecnych 
głębokie wrażenie i osiągnęły swój cel.

Całowano królowi ręce, przyrzekana mu so­
lennie poparcie.

Ktoś rzucił myśl, aby urządzono na moście 
w St. Cloud rusztowanie żałobne, gdzie każdy 
żołnierz miałby złożyć uroczystą przysięgę zem­
sty.

Przy pomocy owego wojska miano potem 
zaatakować Paryż 1 wyrżnąć bez litości radę 
Unji, radę szesnastu i wszystkich członków Li­
gi, jako winowajców faktycznych mordu. Wśród 
obecnych na tej przysiędze znajdowali się wów­
czas generałowie Biron, Bellegarde, O, Dam- 
pierre i Inni.

Wspomniany Franciszek O. został późnfej 
mianowany gubernatorem paryskim i głównym 
zarządzającym finansów. Uważany był po­
wszechnie jako jeden z najuczciwszych ludzi 
swego czasu-

Henryk IV. mianował go po pewnym ozasle 
komendantem zdobytego miasta Droux.

NAPOWIETRZNY TRANSPORT RANNYCH.

Z pula walki w Marok ku Hiszpanie tranrpcr 
tują rannych sam olotam i — Ilustracja nasza 
przedstawia wyładowa nie rannych w Hisz­

pan]!.

NAJWIĘKSZE DZIAŁO ŚWIATA.

l ' - ' v . i .• 
.Vl • .

i

Dwc, Olbrzymie działa otrzymała osia tnie nadbrzeżna artyleria amerykań­
ska. Średnica wewnętrzna wynosi 16 cali. Olbrzymie tc działa, które w> rzu­
cają pociski wagi 1209 kg„ n a ją  słu żyć do obrony Kanału panamskiego.

WYNALAZEK CZESKIEGO INŻYNIERA.
Praga. (CEPS). Jak  donosi prasa 

czestkosłowacka, na wystawie maszyn 
dla przem ysłu tekstylnego w M anche­
sterze, wzbudził wielkie zainteresow a­
nie w ynalazek czeskosłowackiego in­
żyniera Soućka, w spółpracow nika 
M authnerow ych zakładów  teksty l­
nych w Nachodzie. W ynalazek inży­
n iera 'Soućka umożliwia powiększenie

szybKości ruchów  wrzecion z znanego 
obecnie m aksym um  180 do 250 — 300 
na m inutę, co wytwórczość m aszyny 
znacznie powiększa. Z drugiej strony 
w ynalazek inżyniera Soućka zm niej­
sza używ anie wrzeciona, którego u- 
żyteczność zostaje znacznie przedłużo­
na.

KUPUJCIE

M Y M  M t O T E K ł i  PERLK

OSOBISTA ZEMSTA.
Zakon żeniony od wieków w połu- 

dowej Słowiańszczyźnie zwyczaj 
iw aw ej zemsty, wykonywanej przez 
rewniaków zabitego na  tym , co jego 

irnierć spowodował, sta ł się przyczy­
ną nastęnującego zajścia, o k tórem  do­
noszą z B iałogrodu:

Niedawno tem u trzech mężczyzn 
z rodu Urosewićów, idących torem 
kolejowym na lin ji Stola.cz—Paracz, 
zostało najechanych i zabitych pizez 
pociąg pośpieszny. K rewniacy ich za­
przysięgli, jak  zwyczaj każe, k rw aw ą 
zemstę... pociągowi pośpiesznem u.

I rzeczywiśpie, w k ilka  dni po w y­
padku  m aszynista, prow adzący pociąg 
pośpieszny, u jrza ł na  torze jakąś prze­
szkodę. Na szczęście udało mu się 
tuż przed n ią  pociąg zatrzym ać. Była 
to szyna kolejowa, n a  poprzez toru 
położona i przyw alona ciężkim pniem  
drzewa. Do jak  strasznej katastrofy 
przyjśćby m usiało, gdyby nie przyto­
mność m aszynisty  — łatw o sobie wyo­
brazić.

Sprawców aresztowano. Nie poczu­
w ają się jednak do winy, gdyż postą- 
i!i wedle swego m niem ania, tak. jak 
yli w inni postąpić!

C zy  z n ? . s z ?
juz p roszęI: do prania

JSlewa W|o *3 
m i a s t z  3|o  «

przekonaj się o dobroci I wydaj­
ność! proszku Mewa ł Blask, a lut 
innego więcej nie kuplszj

Mewa, proszek do prania 9wot- 
45 °/0.
Blask, najlepszy proszek 
uo p r a n i a  30 °/0

SM  t n ,  M l Hula
ulica 3-go M aja 19. Telelon 1148. 

z,ądać w szędz ie !

1

1 mm

PREZYLENT REPUBLIKI ZŁUDZIŁ 
JEM.

Aby osobistość tak  wysoko posta­
wiona, jak  prezydent jakiejś republi­
ki, znalazła się przed sądem , oska1 
żona... o złodziejstwo, zdarzyć się mo­
że „tylko w Rosji sowieckiej.

Z Moskwy donoszą mianowicie, ze 
prezydent związkowej repubjrk’ kał- 
m uckiej znalazł się w tej m i& i sytua­
cji, a to dlatego, ponieważ ukradł, de­
likatn iej w yrażając się, sprzeniewie­
rzył 25.000 rub li w złocie, k tó re  posła­
li m u kom isarze ludowi h Moskwy 
przy końcu 1923 roku  d la u lżenia nę­
dzy w  republice, gdzie o rkan  poczynił 
s traszne spustoszenia, tak , że 8.000 lu ­
dzi zostało bez dachu.

„Tow ariszcz"-prezydent schował je 
dnak te pieniądze do swojej kieszeni, 
spraw ił za nie d la siebie kosztowne fu­
tro, dla żony sprow adził suknie z Pary 
ża i urządzał przyjaciołom  wspaniale 
bankiety.

CZŁOWIEK, KTÓRY SŁYSZAŁ U* 
STAMI.

W jednem  z m iast s tanu  nowojor­
skiego zm arł niedaw no obyw atel na-* 
zwiskiem  M. Eads w w ieku 69 la t. N* 
zywano go człowiekiem, bez uszu * 
W istocie Eads urodził się n iety lko  
bez narośli usznych, ale n a tu ra  poską­
p iła  m u  zupełnie organu  słuchowego. 
Mimo to  Eads nie był głuchy — sły­
szał bowiem przez usta. W ogóle nie  
rozum iał, że ludzie m ogą słyszeć usza­
mi, skoro jem u wystarczyło otworzyć 
usta , aby pochwycić najlżejszy choć­
by szmew

Eads był bardzo zadowolony z losu  
& czuł się przez całe życie szczęśli­
wy. O taczała go zresztą liczna i ko­
chająca rodzina, m iał bowiem aż 
cztem aścioro dzieci. Nai=tars®y syn. 
liczy 45 la t t m a „krucze14 włosy, gdy 
najm łodszy 13-letni jest siwy jak  go­
łąbek.

Jak  na iedną rodzinę — anor­
m alnych objawów!
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NOTOWANIA GIEŁDOWE.
Papiery państwowe.

W a r s z a w a .  16 11. (PAT). 5% po­
życzka konw crsyjna 43.50, 8% pożycz­
ka konw ersyjna 70.00, pożyczka dola­
row a 69.00, w złotych 348.50, kolejowa 
80.00—85.00.

Akcje.
W a r s z a w a .  16 11. (PAT). B ank 

Dysk. 4.95—5.00, B ank Handlow y w 
W irsżaw ie 2.50, Bank Zachodni 1.25, 
Bano. Zw iązku Sp. Zarobkowych 4 25. 
Siła i Światło 0.18, Chodorów 5.00— 
5.2C, Częstocice 0.90, W arsz. Cukier 
1.55—1.65, F irlej 0.27, W arsz. Węgiel 
j.22—1.25, Nobel 1.00, P itzner Gampcr 
0.47 -0.48. Modrzejów 2.20—2.30, Ostro­
wieckie 4.00, Pocisk 1.00—1.20, Rudzki 
0.73—0.75, Haberbusch 4.30—4.35, Ży­
rardów  6.00—6.15, Klucze 0.23, W ul­
kan 0 85

P o z n a ń ' .  16 11. (PAT) Bank kw i- 
lecki Potocki 2.00, B ank Przem ysłow ­
ców 2.15. B ank Zw iązku Spółek Zar. 
4.25, C entrala Rolników 0.70, C. Mar­
twił? 0.75, Dr. Rom an May 21.00.

K r a k ó w .  16 11. (PAT). Bank Prze 
myślowy 0.13—0.15, Banit Małopolski 
0.28, T o h m  0.10, P harm a 0.60, Ziele­
niew ski 9.25. Cegielski 9.70, Górka 8.95, 
Tepe#ce 0.25, Gazy ziemne 9.50, E lektro­
wnia S iersza 0.12, K rakus 0.26, Chy­
bie 3 70.

Zboże.
W a r s z a w a ,  16. 11. (PAT). Żyto 

Kongresowe 18 25, owies jednolity 18.50 
fko Warszawa 19-35. Usposobienie spo­
kojne.

P o z n a ń ,  16. 11. (PAT). Żyto 15 30 
—16.30, pszenica 23.50—24.50, jęczmień 
17.50—19 50, jęczmień brow arniany 
20.80—21-80, owies 16.00—17.00, mąka 
żytnia 70 proc. 25- -26, m ąk a  żytnia 65 
piroc. 26—27, m ąka pszenna 65 proc. 
38—41, ospa pszenna 10.25—11-25, ospa 
żytnia 9.75—10.75, grocft polny 21—22, 
grcch W ik to rja  27—31, ziem niaki fa­
bryczne 2.20—2-40.

B e r l i n ,  16. 11. (PAT). Pszenica 
miejscow a 228—231, n a  grudzień 245— 
246, n a  m arzec 248-50—249.00, na  maj 
25i ’ żyto miejscowe 142—145, na maj 
183^ -182, owies miejscowy 166—175 na 
TTidzień 178—1»0.50, n a  m aj 192. jęcz- 

wy 187- 208, m ąka pszenna 
£7 2 5 -3 A  m aka żytni; 20-25-23.00, 
o sm  pszenna 11.00-11.50, ospa żytnia
9 20 ą.40, yrocb W iktorja 25-00—31.50,
melasa 9-00—9-20. p ła tk i kartoflane 
as.20—13.40.

Metale.
L o n d y n .  16. U.  (PAT). Miedź 

Standard gotów ką 61.12—61.25, trzy- 
mies- czna 62.12—62.25, elektrol.tow a 
67.75—d8-25, wyborowa 64.75-66-00, 
cyna Standard gotów ką 287—287.25, 
trzym iesięczna 284.25—284.50, ołow 
jjagr. płatny zaraz 36.75, p łatny  n a­
przód 36.06, cynk zwyczajny płatny za­
raz  38.31, płatny naprzód 37.75-

KRONIKA GOSPODARCZA.
W rly w y  t  danin publicznych 1 monopoli w 

październiku. W mitedącu paździieomitku rb. 
wpłynęło do S k irhu  Państw a z danin publicz­
nych i monopoli 106-9 milj. z ł ,  w czem na nad­
zwyczajny podatek majątkowy 3 milj. *1.

Wpłrw październiki wy rb. odpowiada — Je- 
żeda brać pod nwage w ylaczrie dochody 
ozajne skarbu państwa — wpływem ty z 
tych źródeł w październiku r. ab-, p*z.L ©™ 
przy porównaniu otrzym uje sl9 na^toP11 J*ce 
charakterystyczne dane:

W październiku t. rab- ze zwyczajny© 
nim publicznych i z monopoli wpłynęło 
milj. z ł . w paździoru ku zań rb. — 103- m® J. 
złotych.

Największa różnice przy porównaniu 
wów, usprawiedliwiaj*!’* ioh z m n i e j s z e n i e  

w r. b- zna.jdu.iemy w rubryoe_£lgj_= = s^ ^ B

Redaktor odpowiedzialny:
M arian Bobrowski. ^

Crcłonhaml drukarni Gońca Śląskief® 
w Katowicach.

WwI aarzadem Karola K„*flk*

Hoffleat Irytyczay.
Po kilkotygoduiow ej stabilizacji 

kurs złotego obniżył się w dniach osta­
tnich w sposób całkiem  niespodziewa­
ny. Jak  zwykle w tak ich  wypadkach, 
tak  i tym  razem  vox populi słcioipa 
jest przypisać to niepomyślne zjawi­
sko spekulacji wrogich nam  żywio­
łów. Tymczasem z doświadczeń z m ar­
k ą  polską w inniśm y wiedzieć, że spe­
ku lacja  sam a przez się spadku w alu­
ty nie wywołuje, lecz jest tylko w tór­
nym  czynnikiem innych niepomyśl­
ny en okoliczności. Tak samo rzecz 
przedstaw iać się zdaje w chwili obe­
cnej.

Z ogłoszonego niedawno półurzędo- 
wegó kom entarza do bilansu Banku 
Polskiego z dnia 31 października w ia­
domo, że jeszcze przez cały miesiąc 
ubiegły trw ał na  rynku  dewizowym 
silny popyt, który ten sam  Fom um  ;.at 
tłumaczy regulowaniem  zaległości z 
ty tu łu  silnie biernego bilansu handlo­
wać, że. wbrew oczekiwaniom, jeszcze 
trzeba, że do chwili obecnej jeszcze te 
zaległości z poprzednich miesięcy na­
tu ry  czy to głównie kupieckiej czy tez 
finansowej nie zostały w całości wy- 
rów nańe. Stopniowa, a na^ zewnątrz 
nie uw ydatn iająca bie likw idacja ich 
w tygodniach ubiegłych zbył wcze­
śnie, być może, uw ażaną była za li­
kw idację definitywna. Doświadczenia 
ostatnich dni zdają się raczej wskazy­
wać, że, wbrew oczekwrniom , leszcze 
ciągle jesteśm y na przednówku w alu ­
towym i że może dopiero w najbliż­
szych tygodniach popyt na dewizy, w 
związku z popraw ą bilansu handlow e­
go, k tó ra  zaczęła się we wrześniu, 
i w październiku poaobno jeszcze wy­
raźniej się zaznaczyła, osłabnąć powi­
nien.

Stąd, Domimo niepom yślnych kur- 
jsów z ostatn ich  dni, trw am y nadal 
w m niem aniu, ze perspektyw y dto zło­
tego w zasadzie i dziś jeszcze źle się 
nie przedstaw iają. Jednak niebezpie­
czeństwo tkw i w tern, ze przejściowe 
osłabienie złotego, które wynikło z po­
wodu nieco w danej chwili wzmożo­
nego zapotrzebowania, zostało odrazu 
podchwycone i przez nieuchw ytne 
czynniki pogłębione. Jak  w ynika ze 
spraw ozdań giełdowych, ilość w alut, 
oddaw anych w dniach ostatnich przez 
Bank Poiski, nie obniżyła się w poró­
w naniu  z ubiegłym i tygodniam i. Je­
dnak popyt jest sztucznie w tym  m o­
mencie wygórowany, gdyż wobec spad 
ku  złotego, wszyscy ci, którzy m ają  
p łatności zagraniczne, usiłu ją  możli­
wie forsownie się pokryć. Jednocze­

śnie zaś panoszy się spekulacja, jak  
o tem  św iadczą najlepiej fantastycz­
ne kursy  dolara gotówkowego.

Położenie jest więc bezwarunkowo 
trudne, a opanow ał Te go zależy w ró­
wnej m ierze od środków, jakiem t roz­
porządza insty tucja  centralna, jak  od 
rozwagi i przytom ności całego społe­
czeństwa. Jeśli Bank Polski będzie w 
możności zaspakając zapotrzebowani© 
dewizowe t nadal w tych lozm iarach 
jak  dotychczas tak ie  kursy  złotego, ja- 
kte notow ane były w tych dniach, po­
wtórzyć się rńe powtnny. Niema, rzecz 
prosta,, żadnej zgoła po temu przyczy­
ny, żeby w aluta, trzym ana ciąsl® je­
szcze w karbach nader rygorystycz­
nych przepisów  emisyjnych, spadała  z 
dnia na  dzień o 20 proc. wartości. Je ­
dnak zadanie B anku Polskiego może 
być n a tu ra ln ie  niepom iernie u tru d n io ­
ne, a naw et wręcz uniemożliwione, je­
śli zapotrzebow anie na  dewizy w chwi­
li tak  tru d n ej jak  obecna będzie potę­
gowane bez koniecznej po tem u potrze­
by. Z doświadczenia wiemy, że w spra­
wach w alutow ych do patrjotyzm u 
społeczeństw a odwoływać się nte mo- 
*na i nie powinno. Można jednak ape­
lować do jego trzeźwego sądu. Jasnem  
jest bowiem, że dalszy spadek złotego, 
który  te raz  nie zatrzym ałby się tak  
łatwo, stanow ić by mu stał dl -a całe­
go naszego k ra ju , k tóry  przechodzi już 
t ta k  przesilenie niepospolicie ciężkie, 
praw dziw ą Klęskę, od następstw;^ k tó­
rej m ało kto potrafiłby się uchronić.

Apel do zimnej krw i społeczeństwa 
sta.je się tem bardziej końlecznwm w 
momencie, kiedy kryzys .walutowy 
zbiega się z kryzysem  politycznym i  
kiedy, naszem zdaniem, w sposób wy­
soce niefortunny rozgłoszono, że je­
dną z głównych prżycżyń tegc o s ta t­
niego było nieporozum ienie pomiędzy 
rządem  a kierow nictw em  insty tucji 
em isyjnej co do właściwej tak ty k i o- 
brony złotego. Nieporozumienie to nie 
może być oczywiście ani na  ch wilę tak  
pojmowane, jakoby B ank Eolski chciał 
zdać złotego jego w łasnym  losom. O 
tem  mo-wy niem a i n iem a także po te­
mu, jak widzieliśmy, żadnych rzeczo­
nych powodów.

Jednak doświadczenia ostatnie 
w skazują wyraźnie, czego od p aru  ty ­
godni nie mogła zrozumieć duża część 
Sejmu, że tylko natychm iastow o zli­
kw idow ane przesilenie rządowe w 
sensie konsolidacji w ewnętrznej po­
trafi szczęśliwie wyprowadzić kraj z 
dzisiejszego ki ytycznego położenia.

Z ceł w paździeraitku r. tub. owiąKmięto 22 
milu. z ł , w październiku zań r- b. 15.5 milj. 
złotych.

Pewne zmniejszeni© dały podatki nośredmle, 
z których w paźd ziem ikra r. rab- w.plymełc 11.5 
miilj. zł., w październiku zaó r. b. 8.2 milj. ad. 
Na zmniejszenie wpłynęło przfedęwszystkiem 
zniesienie w r. b. podatku od węgla i zmniej­
szenie s.ę wpływu akcyzy od crak-rn. Wpływy 
z opodatkowania innych towarów odpowiadaj* 
mniej więcej wpływom z r. rab, a wpływ z po­
datku od oleju skalnego wykazuj e wzrost 2 
i Pół raza.

Inne źródła podatkowe, i więc podatki bez­
pośrednie zwyczajne, wpływy z opłat i nale-

żytoóci, wreszcie zyski z monopoli wykazuj* 
w porównaniu z październikiem roku ub zwięk­
szenie, a więc:

Z podatków bezpośrednich w październiku 
rb. osiągnięto 32.7 mila. z ł, gdy w październiku 
r. nb. 30.8 milj. zł. '  •

Z opla* i należyto ści osiągnięto w paździer­
niku rb. 11.2 milj, z ł ,  w październiku r. rab. 
8.6 milj. zł.

Z monopoli osiągnięto w paźda lenniku r. b. 
36.2 milj. z ł, gdy w październiku r. rab- 34.2 
milj. z ł, wliczaj*c w to pobierany ,w r. rab. po­
datek od spirytusu i zapałek.

Przy porównaniu wpływów Skarbu Państwa 
z ostatnich kilku miesięcy r. b. w zestawieniu

z  rab- rokiem  znajdujem y, iż wpływ y paździer­
n ikow e r. b. nijm u ej noszą n a  solce śladów 
PTzc.iiIemia gospodarczego', w zw iązku z re ­
a lizac ją  u rodza ju  z w ’ ek szują się w pływ y z po­
datków  bezpośrednich  i op ła t stem plowych, w 
związku z a i z równowagą bilansu handlow ego 
zmniejszają , 'e  wpływ y z ceł.

Rejestracja obligacji polskich, będących w 
posiadaniu obyw ateli czechosłowackich. Wice- 
konsulat czechosłowacki w Katon icach zawia­
damia, iż obywatele czechosłowaccy, posiada­
jący Obligacje podlegające .zgłoszeniu i reje­
stracji w myój rozporządzenia polskiego mi­
nistra skarbu z dnia 20 Lipca rb. (Poz. 532 Dz- 
U.), względnie z dnia 31 sierpnia rb. (poz. 641 
Dz- U.) i z dnia 25 wrzjńnia rb. (po-z. 70o 
Dz. U.) mog* obligacje te zarejestrować we­
dług umowy z rządem Rz. Polskiej u Oesko- 
srtoyenskehc zućtovacilbo u®tavu (Czechosło­
wacka instytucja obrachuwkoatal Prahu II, 
Prilkopy abo 'tvvrO«t w drodze wkekonsrafctu 
czechosłowackiego w Kaitowcach. Zgłoszeniu 
podlegają: 4 proc. obligacje ko l®  Karoli Lu­
dwika z r- 1890 i r- 1902 oraz 5 proc. obli­
gacje kolfcjii Albrechta z r. 1&72 i r. 1877 i 
4 proc obligacje kolej! Albiecbta z r. 1890 i r. 
1893; obligacje Pożyerr/c, zaciągniętych przez 
b. kra j Galicję w t . 1893, 1904, 1905, 1907, 1908 
i 1913 oraz obligacje proc. galicyjskiej po­
życzki krajowej z r- 1914; obligacje enrtowane 
przez miasta: Warszawę. Łódź, Lwów, Kra­
ków, Widno, Poznań, Gniezno* Twań, Byd­
goszcz, Grudziądz. Katowice, lnowrocław, Kro­
toszyn!. Płock, Włncl.-wok,. Eędzin, PTzez wy­
dział: powiatowe w Kościanie, Ostrowie, Szu­
binie, Wizeńni oraz przez Krajowy Związek 
Komunalny Prowincji Poznańskiej. Do zgło- 
szenii należy użyć wyłącznie druków, wyda­
nych przez wymienioną instytucję obrachunko­
wą, które mużno otrzymać albo u tejże ailbo u 
czeebosłowaiokich konsulatów i załączyć należy 
dowód obywatelstwa czechosłowackiiege ot&z 
originalne' obligacje. Termin zgłoszenia upły­
wa z 1. grudnia 1925 i nie będą obligacje, zgło­
szone po tym terminie, wal-m-yrowene.

W ny hurtowe w Polsce, Czechach I we 
Francji, Porównania cen hurtowych zasdlBi- 
czy-h artykułów, hrauych pod uwagą przy u- 
stulaniu wskaźnika hurtowych, wykazują, że 
w Polsce w porównaniu z Czechami i Prauicją 
są droższe jedynie trzy artykuły: masło* cu­
kier i ż e b t o s z e l k i e  zaś inne artykuły wska­
zuj* na. to, iż w Polsce jest taniej, niż gdizie 
indziej. Oto, ceny hurtowe za wrzesień: mą­
ka pszenna za 100 kg. w Bokce 38^0 zł., w 
Czechach 52.83 z ł, we Pramcji 45.15 zł. Zie­
mniaki w Polsce 2.95 zł., w Czechach 7.14 zł., 
we Francji 14.51 zł- Masło w Połeć© 470.00 zł., 
w Czechach 450.00 zł., we Francji 369XX) zł. 
Orakier w Połsee 110.00 zł., w Czechach 82.00 
zl„ we Francji 77.00 zł Mięso wołowe w Poi 
see 179 zt-, w Czechach 247 zł- we Frameji 241 
zł. Skóry surowe w Polsce 150 zł., w Czeohaol 
224 A., we Fimmcji 186 zł. Nafta w Polsce 20.30 
zł., w Czechach 23.39 zł-, we Francji 4S.34 zł. 
Żelazo w Polsce za tonę 170 zł., w Czechach 
115 zł-, we Frameji 98 zł. Węgiel w Bofoce 
23.15 zł, w Czechach 38.83 z ł, we Francji 
23.84 zł.

Eksport bydła i trzody chl»wn©l do Czecho­
słowacji- Przedsiębiorstwa obwodu eksportu­
jące bydło i trzodę chlewną do Czechosłowa­
cja przejrzeć mog* w biurze Izby Handlowej 
w Katowicach, raport Konsułatn polskiego w 
Morawskiej Ostrawiet który skło-nmy jest przez 
frankfjorarjusizy swoich podjąć się ewent. kon­
troli kosztów karaniemi& bydła w ozas-e trans­
portu, albowiem keszta tego karmienia n!eóe- 
driotkrotnie zaliczane są eksporterom w nad­
miernej wysokości.

D e w iz y  z dnia 16 listopada 1925 r.
Notowań* Warszawa

100 >1
Balsie
100 ti.

Bariln
100 mk.

Bukareszt
100 1

Holandja
100 Ol. hol.

Londyn
1 tafii Ut.

N.-York
1 dolai

Paryż
100 a. h.

Prasa
100 kor. CI.

Wladań
100000 kot.

Włochy
100 hi

lurych
100 (t. u

Stopa dysk. 10 9 6 4 5 *‘b 7 7 11 6 4
\

w Katowicach •
.  WarazawieJ^
. Berlinie 
.  Loadynłe.
. N. Jorku . .
.  Paryżu . .
3 Pradze . .
„ WieJmu . .
„ ZurycM .

61,91
31,(X»

104 JH) 
81,00

1938
10665

4,53
112,90
15325
3242
2B55

20^6
28)80

80475
16870
1285

1045

1160

22,93
2,40

272^8
271,02
169,24
12.04
4oas
987

13,63
28530

20ą35

3280
3264

484
11915
16560

3436*/,
26,16

6J2
6,68

29^7
33,75

703,65
5188

3744
27.03
17,60

12L90
407

134625
2836
21^0

2005
1995

16356
296.25

73,10

2099 
1587‘/!

10460

8440
0014
340

477636

7ąj.o

27,22
27,08
17,02

307

9910

28,64
214)6

130,32 
129 6" 

S103 
2515 
IBS 
474 

651^5 
136^5

•.

I
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OgtoKzeniii
v  sprawie iawnikór sądu kupieckiego 

na miasto Kaiowiee.
Z pośród panów kupców i pracowników han­

dlowych przedstawiono po jednej oście osób pro­
ponowanych.
Usta osób proponowanych ze stroni kupców 

obejmuje następująca nazwiska:
1 Broda Ludwik, 2 Rasner Otton, 3- Chru- 

by Franciszek, 4. Binder Karol, 5. Nowicki Tele­
sfor, 6- Neumann Wojciech, 7. Tomaszewski 
Adolf, S. Frolich Bernard, 9* Domagalski Leon. 
10. Schwidewski Jan, 11. Kasprzak Marian, 12- 

żm igród 1 udwik.
Usta osób proponowanych ze strony po­
mocników handiowyeh obejmuje następujące 

nnzwiska:
1- Mierzwiak Władysław, 2- Jarosomski Pa­

weł, 3. Lenartowicz Michał, 4 Grodzki Antoni. 
5. Wieczorek Józef,. 6. Cieślik Franciszek, 17 ■ 
Pitach Konstanty, 8. Ko, ii as Wilhelm, 9. Mi- 
lóch Antoni, 10. Kallabis Pawei, 11. Frąckowiak 
Antc.,i, 12. Handel Karol.

Wobec tego, że przedstawiono tylko po jed­
ne* liście osób proponowanych, należy osoby te 
traktować jako wybra.ie, tak,, że zbytecznem 
jest przeprowadzenie dalszego aktu yborczego. 
Zatem wyznaczony na piątek, dnia 27. listopada 
1925 r- termin przeprowadzenia wyborów ławni­
ków uchyla się.

Katowice, dnia 13- listopada 1925 r.
Sąd kupiecki na miasto Katowice.

•>v£s:
jjfewlf*i —  —----------  --------- —-— — ______ .
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TROCADERsiŚ
u i Stawowa 19. Tel. 553.

Dyr. Press

Od i. października: '
MIRSKI, naj^siy Komik Polski 

10 TALEM, Zespól baletowy 
benzacyjny program paidzlarnlkcn?

n u  D w ie orkiestry! :
O ryg. Trocadero Jazz-Wied. Bar-Duo, 

Taniec i zabawa do 3 rano.
I Bez przymusu picia wina. Ceny zniżone, i

W niedzielą i świętu 
| od godz. 5 popoiud.

atrakcla kabaretowa
herbatka

2411

Komunikat,
Nadeślij charakter pisma swój lub zainteresowanej 
osoby, zakomunikuj: imię, rok, miesiąc urodzenia. 
Otrzymasz szczegółową analizę charakteru, okre­
ślenie zalet, wad, zdolności, przeznaczenie. Ana­
lizę wysyłam po otrzymaniu 3 złotych. Oso­
biście przyjmuję ’2—7. Protokoły, odezwy, po­
dziękowania najwybitniejszych osób stolicy. War­
szaw r, Psycbo-Grafolog, Szyller-rizkolnik, Piękna 
25— 5 2931

Sanienfoa
władająca poprawuie językiem polskim i nie­
mieckim. wymowna i obrotna, powyżej lat 22 
na stanowisko zaufane do składu jubilerskiego 
może się zgłosić. 29*4

3>. & m o c x y &
yjfoćonice, u lic a  3  .U ta ja  7

T R A N O W A  E M U L S J A  S C O T T A

c o t t a
\ x  i  S t  j  a .

‘C T t - a r k  o t v a

jest to pieiwszu i wszechświatowa 
marka wszystkicn preparatów tranu. 
Od 52 lat stosowaną bywa przez le­
karzy wszystkich kulturalnych krajów 
z najlepszym wynikiem, jakc środek

O J> ZY # C Z Y  I W Z M A C N I A J Ą C Y
«r akrwtalaelą, krzyw icy, chorobie ża g iel-  

żklej i pr:y npesledzaaem  odżyw i om i u.
SCOTTA EMULSJA posiada przyjemny smak i może być również skutecznie 

stosowaną nawet w śró d  upalnego lata.
Żądać tylko oryginalnej EMULSJI SCOTTA wyłącznych fabrykatów

SCOTT i BOWNE.
Reprezentacja Składnica Apteczna ,,Z O B IA “ , Sp. z og . odpowiedzialnością.

K P A K O W  / ULICA S A B A S 1 J A N A  N P .  11.
Telefon nr. 4415. Telefon nr. 4415.

^ d f i e m ą

d o  d o f i v o 6 « f u  i  p o n o d s e n i a
dla polskiego wytwórcy 
i kupca jest i pozostanie

j e f e t a r r a g .

fezon
giwiaz.lkotwy

zbliża się, więc ogłaszaj­
cie WŁsze towary l cen 
niki de nich w  naszym

G o ń m

piśmie poważnem i bar­
dzo rozpowazechnionem 
w calem województwie.

Poswaltaje się k ilk a

chłopaków
do sprzedaży

Zgłoszenia de ekspedycji „Gońca Śląskiego" 
Katowice, ulica Warszawska 58.

PIĘKNOŚĆ i POWAB 
HYGIENA.

Bliksirna foki i fale, emaija 
na twarz,ostatnie nieznane 
nowości kosmetyczne 

oraz hygieniczno-ochron- 
ne dla r iń. Żądajcie ka­
talogów, załączając mą­
czek pocztowy. Laboi, 
skrzynka pocztowa 61. 
Bydgoszcz. 2859

I Pokój
do wynajęcia od zaraz.

Bliższe informacje udzie 
la Bks. „Gońc t Ś1 *

ABONUJCE 
„GOŃCA".

W piątek, d. 20 listooada 1925 r.
rozjuczyna

Nina D ol^ska
w Katowicach, w sali 
hotelu „Wypoczynek"

n a s t ę p n y ,

K U R S  T A N C O W
najmodniejszych.

Wpisy przyjmuje Wł Mikutikł 
Katowice, ulice Mariacka 2.

»
i

\ i
»

9
i
i
i

3877

O d d z i a ł  K a t o w i c e
ul. 3 Maja 26, tel. 1898 

poleca

Kompletne urządzenia pokojowe

I .  P o ls k i  d y p l e a e w a i y

Zakład Tresury Psów
r R a d z ie , Woj. SI., 2 min. oa dworca 

przyjmuje psy wszystkich kas do tresury. 
Opieka weterynaryjna. -■ ■

Firmy godirc polecenia:
J t o B i i o y w i e _________________

K d P H fl Astorjfi
Kator..ce, ul. Marjacka. 

r* —rwszorzęana Kawiarnia na Górnym Słąeku.

S a i o n  m ó d

Hufiawnid Mefiskidi Ubiomt
natowice-Zaw odzie, ulica Krakowska 7Z

poleca jako reprezentacja fabryki - wiedebekiej 
na sezon zimowy i '

& J a s x c x e  i  u b r a n i a  - 
m ę & fr ie  r n -ed c  ń s f i i e

w picrwszoi^ęduem wykonaniu oraz bieliznę.
Ceny niskie i Ceny niskiet

O jakości i taniości towaru prosimy przegonić 
się naocznie. 2703

e s i in ie ,  H ele, team ie, fooiYKl 
H a l i  liemskiK Domy i loieresa

wszelkiego rodzaju poleca £701 
Bioro pośrednictwa realności i majątków 

ziemskich

a 1 . ł u p a g i l i l d y J i M H H i
uL Gimnazjalna 32. W lycn samych ubi­
kacjach znajduje się biuro obcasy prawnej

^ V n x c d a i e 1
MASZYNY do szycia, znane „Kasprzyckiego* a 
aparatem do haftu Spłata w 12 ratach- Pole­
camy tanio. The Kasprzycki Company, Warsza­
wa. Marszałkowska 153, Chłodna 28- Telefony: 
104-51 t 113-51- Prowincja może zamawiać 
stowdie.

i0o s x u b u 1a  p r a c y

Z a m ó w  t e n l e .

Niżej podpisany zamawia niniejszem w Urzędzie Pocztowym 
na miesiąc grudzień 1925 wychodzącą w Katów .cacn gazetę

„Goniec S lą sk lM
imię . nazwisko:

AUcszkame:

Kwit pocztowy.
■owyzsze 21/, złoty zapłacona 

• . • . d * M .............................. ;  i « 192i> t

Urząd Pocztowv . . . ", 1 1 ' . .

Z a m ó w i e a i e .

Niżej podpisany zamawia niniejszem w Urzędzie Pocztowym 
na miesiąc grodzi sń 1925 wychodzącą w Katowicach gazetę

„Goniec S Iąsk?
imię nazwisko: 

Mieszkanie: . ,

Kwit pocztowy.

Powyżsae 'J*/a z>oty zapłacona 

- , dnia 1926 r

Urząa Pocztowy . . I . .  j I .

RZĄDC4 gospodarczy, lat 42, żenaty po jada­
jący trzechroczną szkołę rolniczą w Niemczech, 
z 16-letnia praktyka w wzorowych majątkach 
niemieckich, 4 lata w Polsce, znający upraw; 
ciężkiej i lekkiej ziemi, obznajomiony we wszel­
kich gałęziach gospodarstwa, Podupadłe mająt­
ki doprowadza do wysokiej kultury; poszukuje 

1 posady jako samodzielry 5ub pod dyspozycje 
" właściciela od 1. styczuiai 1926 r. Posiada wzo­

rowe świadectwa i reterencie. Łaskawe zgło­
szenia przyjmuje: Ignacy Owsiany w Bagie-
nicy, poczta Dąbrowa, obok Tarnowa- - (39547

I i 9 ł ó x n e

PRZYJMUJE wszelką bieliznę, pościele- kapy, 
jiranki do haftowania, mentowania, cnd.owania. 
Pracownia Haftów , Emka“, Szlak 13- III. p- 
Tamże przyjmie kilka panienek do nauki haf­
ciarskiej. (39811

£ & u i » V

UNIEW łZNIAM skradzioną mi legitymacje u- 
rzędniezs., książkę wojskową, kartę na Jroń, de, 
kret na posadę nauczycielską w Gaju i dekret 
uposażenia służbowego. Tadeusz Krzy wda.

(3990)
UNILWAŻNIĄM skradziona książeczkę wo.sko- 
wą P. K. U." Sambor, rocznik 1897 Franciszek 
By,ka. (39921
HOLUJ PIOTR unieważnia skradzioną mu kar- 
Lę zwolnienia, wydaną przez P- K- U. w Kra­
kowie. . (3989)


